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FRANCISZEK BŁOŃSKI 

WIEDZA O DZIEJACH 
OJCZYSTYCH 

Potruba wnechstronneg1) rotp<n.
DIlfti. irodowiska ludzkiego wyma
ca zbadania jego pnesuoki oraz je-
10 aktualnego stanu. Utrtalllnle 
wnloekÓ\\' l"1li ~. czyli tzw. 
planowanie powinno opierać alę na 
dokładnej znajo!'no8ct tego upd
nfenJa, kt.6re }est. pnedmiotem pl.n_o 

Ror:p<nnaDie ~.wWr:. zachod:al
qcb w cu.sle I pn.est"eni jesl a
trybutem czl~k.. Je«o um!elęt
noki wyszukiwania Of'IIZ oceniania 
Wcyst.ki.cb danych, wyjdnlaJłłcych 
bad_TII& :tJawako. O~ywljcle. ie 
u~yłklwM\1e I opracowywania wy_ 
n1kOw tych po&%ulrlwal't I badań 
jest n !eTln; bardzo tmudne, wyma
p. tri CZę6to Wl"pÓldzlalan!a róż
ny.c:b UGpol6w lud%!, omawiani. 
uzyskanych f'HUltat6w I wymian,. 
do5wtadczel'l, a ttlkie pOlhlllu pn.
Q. Tak Ja<It w każdej dtledt.ln!e 
w iedzy, tak równiri pnedauwl. 
Ilę .ytuacJa w zakresie b.dań hi
storycznych., kt6ryeh dot,.~ dal
n.e moje uwagi. 

Oto ob<:hod,. :tWłąUr'\e z bk nie
rw,rItłą . • d14 n .. wszy8lklch bar
(ho wyjątkową rocznl~ TTllącled4 
Pafuo;twI Polskiego. otwortyl,. pn:ed 
całym nanym narodem, pn.ed kat.
dym trodO\llli.lUclem I'lleprzebnne I 
rUewyeze~e mo!ll9.ucI ro:;wa
łań na temat calej pnellUo6ci Pol
ski, obud:dł, ch~ J dl!,tenLa do od
twarzania onu: przypominania roz.
malt)"<!'h, nlKrolem'e lnleresuJqcJch 
! potrzebnych wladomołd o r6tnych 
.,1elklch wytIarzenlach % dE.\.jOw 
Pol.ski w nowym, bardziej wnikli
wym opracowan!u, a takte o tych 
n:e~.u. tu~ln:e dotychC"%rls nJe 1:nll
nych uczegolich 1: pn:enl06c1. roz
maityCh regionalnych, wh:ku:ych 
cz,.. mnlej:u:ych skupisk lud:d 
w11I!ędnie poszczególnych jedno
.t~. 

l Ju! 1: teio choclatb,. względu, 
Inicjatywa obchodów T)'SI~clecia 
Pań.ltwa PoI.skJego, pocIjeta w 1958 
roku ~ k!~ownJcre ~nnlki 
Polsk! Ludowej, li realizowana w 
latach 1960-19611 prx~ całe społe
czeńS'tWo, ma olbrzymie I .u%e,:OI 
nie donlOKle znaczenie, tptlrlUa ooa 
bowiem I ~lnla w daJ.u,.m c1l.gu 
bard~ watne, m. in. wychowawcze 
~danle pobudzania, o!ywlanki I u
po'o\ .:z.echnlanla wiedz,. tak o prze
niej, ja k I dl:lslejuej rxec%JWlstoś
ci na~tego kraju. Wiele mołna b, 
na to stw·e:-d%eonle podać prz,kła
dów. Kaid., lJ"eut.li % %II !nterewwa
Dych czytelnIków m. wlune pod 
Iym W%j:l1c(lem sposlnefenll. Na 
jedno tylko zjawisko pragnę duś 
1:wr6clt uwag~. 
Rl~%ÓW, J.ko sled1.lba władz ocal 

rÓ.tnych Instytuc:li I placó\o'-ek ne.r.e
bla wojew6dlklego, po.ladaJ.cy wy_ 
jąLAowo korzystne, centnlne Wito
lunku do obnaru woje-w6dztw. pe.
łofenie, od e.r.asu jego W)'zwolenla 
% okupacji hltlerow.klej w ~iel"tJni'i 
1944 roku po dzień d%blejuy, pruz 
~e jut :11 lat, pneobrazll sh: nla 
do P07.llanla we "'n~lch d1: led7.l
naeh I formach dr.lałant. oral w dal
nym Cilllfu ber. przerwy t,m kn_ 
nystnym pUt:!obrlltenlom I rozwo
j nwi podlega. 

W z.....tązJru z tym rosną tri rO't
maite pt)tr:teby. qlanane .. rótne 
poe-tU!łltT I %amOwlenia lpólecz.ne, 
zmien.a jłłcti do usprawnienia lub 
zaprowadzeni.. tJ.nho po\n:t'bn,.ch, 
a er.~ now7ch u",dU!ń onu Ide
runkÓ'W dzial .. lnołci. Jaklt 10 poilItu
lat W)'lonil sil: ost.atnio w R%eRo
wie w % ..... 1I.Lltu % obehodaml T)'Iląc
lecia PalUtw.l Pouklego I lo pod a
dresem włain.ie mlejlcowych hlato
ryk6w? Jest to poatulat, Cly z.am6-
wienle spolflCUle, ",~j~ee do po
pularyzowania wśrbd mlettkańc6w 
~M%O'I\-'a wled%y O' T,.-sh'lcleclu 
Państwa Polsk;e,o, a POfla~lo do po 
I!;łęblania I PQlIlel"lania wiadomości 
hlstoryCUlycb o Rzeszowie I wo)e-

wództ.wie rtesztrwsklm włamIe w 
tym wo je-wód:zkim mie4cte prr.ez u
kntałtowany jut I na pewnym po
ziomie JltQjąc-y UtSP6ł tJTtIcowników 
naukowych w d%ledzinie hl.storll 
I an:heologti, jak tet doU Ucznych 
mlloClików b~CZIl'-cb badali J 
""""WI. 

Czegót to miuzkańC'Y RunQWłI 
oczekuj. od historyków? Na pewno 
chcieliby otnymać pełne opraCQWa
nie dawnej I tej bUf.suj nam pru
uł06e1 Rzel1:owa OI:"U %lem, weho-
dząeych w skład du.leju.elo wo
Jewództwa rz:esllOw.kleJO, łyc:tyUb,. 
lobie prucz.yuu! Oopb tych WI:tyst
kich doniosłych wydauet't, które 1'0-
ugra1y się na tym terenlc I Wywar-
11 jaJdś w,ra1ny wpływ na kntal-

Jego polZ-czagólnymJ MrocD::aml oraz 
prohlemaml. O Ile Idzie o dziedzin!: 
historii, to dualają tu dość liczne. 
uawansowane w pracy zespoły I 
placówki, które u jmuj. sil: bada
nlefll. I opracowywaniem temltykl 
hlstoryanej, %Wiuanej z tutejszym 
terenem, iromad~ odpowiednia 
materiał,- tr6dlowe I lłuiłl nim.! u
Interetowanym, POC~WIQ" od Re
feratu HUtoryczno-ArcłUwalnelo 
KW PZPR w RzeszowIe w~z.ystkie 
placówkI arehlw.lne I muzealne 
oraz sureg komlsji I lekcji history
cznych przy ró!nyeh organlzacjaeh I 
lpołecmych I miodzleiowych, dalej 
ośrodkI nauc%ycleli historII, bIbllo
tekl, towarZ;Yltwa naukowe I mlJo
'nlków d.neio rellonu, a szaego!· 

POSTULAT 
TYSIĄCLECIA 

łowan:ie:.i~ .tOllunkbw w Inn)'ch 
Itronach naszego kraju, chcIelib,. 
słylzeć o rótn,-eh wybitnych I za
lłutot!.)'Ch 1f1dl1aCh, którzy w)'rb.tnl-
11 sI~ $%c%lesólnie Jako działacze po-
lIt)'cznl i lpołeeznl. jako bolownlcy 
o wyzwolenie narodowe t państwo
we, )eko lzeroko znani. w kl'llju I 
w 'wiecie pracownic,. w dziedume 
nlukl l kultur,., jako znakomici 
twórcy w ukresie literatury I 
utuk plast,.cUlych, jako m.anl ar
tyła., pochodZll,cy z n,slych miast 
i wsJ, lub teł % nUzyJnl Itron.mi 
swym bclem I twórnośchI. lWl.Ul
n I. 

W odpowie<hl1 na te postulaty 
tr-z.eba "yratnie powledz:ief, te wo
Jewódz.lwo rU's%Ow~kle, m iasto Rz.e
n.ów I niektóre ośrodki posladaj~ 
Jut w tym wzg1ed1lie pewne 0811.,
InJęcla, zrealizow.ne ucugólnle 
wlałnie w okresie obchodów Tysiąc
lecia Państwa P olskiego.. Są już w,._ 
dane rótne publikacje, rUeraz bar
dzo piękne I warlośelowe pod wq:le
dem fonn,. I treści, moina od czasu 
do CUlU oglądać ~reluJące flIm,. 
ołwiatowe o województwie I nie
których jego mlutach I u.bytkach, 
słJlZY się często aud,.cJe radiowe I 
og1llda programy w telewl:tjl na te 
temat,-, I~ równie! wygłasune. od
e:tyt,. I uka1:uJłI. alę obszerne nJeru 
artykuły I reportate w pras'e co
dl.licnneJ, w tygod9-lkach llustrowl
nych I społeczno-kulturalnych, kto
rych wycinki gromadzi od roku 'W 

$'Pych zbloracb Muzeum Okrt:gowe 
w RU'lIzowie.. 

Jnt to owoc: prac prze(Je wu,st
klm ludzi, kt6rzy na co dzień uj
muj~ sir,: . prawaml województwa 1 

nie Oddział,. PolskleJo TowlJ'~
Itwa Hlslorycznego I ArcheolOlio_ 
ne.i0 - w!tyrUd. te ze.poty I pla
có'f.'kI maj .. za udan!. pogłębianre 
I populary:wwania wIedZ)' h1atory
'u,,~ 

Jete.H '" pewnym .topnlu doko
namy przeglądu prac, prowad:w
nych pn-ez te poucUlgólne z.espoł)' 
I placówki, zwróciwszy uwagę na 
Ich w.p6ldzlałanle w pogłębianiu 
badań hlltoryc:tD.ych, na wUljemn~ 
pomoc dla lepuego roz.ez.nanJa u
gadn:ieh, potrteb ł możliwości w tej 
d:de<lzinlc, a wrtlz.de na koordy
nowanie I podzlal zadań - to doj
d1:lcmy do wnlOllku, fe warto b,- je
sur.e Ulchęeif wlz.ystlci.cb do jak 
najbarduej Iprawnego 1 wydajnego 
realizowania planów l do wypełnia
nia luk: w ukresie hlstorH reglonal_ 
nel. jednym słowem, do właśc:.iwe
lO rozpoznania prV!\l uoAci zarówno 
tej, ktOra była trudna I bolesna. Jak: 
I nezt,ólnletej, która łwiaday o 
nut.ych d,ł.en4acb do zwyc:.iestwa 
.prawledliwoicl .połecmeJ . do ładu 
I por~dku., dla dobra i Il.cz.(icta 
ludD::oścl. 

WoJcw6d~ I MleJIld ltomHet 
Frontu Jedności Narodu w Rzeszo
wie w zwlą1:k:u z osLatnlm rokiem 
obchodów Tydąc1ecia Państwa Pol
akleJO uznał za .Nlzne powobnJe 
do tycia w RzeSzowIe .. Ołrodka 
Wle<l1.1 o Tyslqcleciu". ktOr, podjął 
jut swq duałalnoAf. Ob,. to był je
u:cze Jcdcn trwał, owoc wieko
pomnych obchodów Tyaiqclecla na
,uJO Państwa, w których w'zysc)' 
mam,. Izczęścle osobUcie uczestnl_ 
,,,Ł 

Za bytkowa synagogo lD R~eI%OUIle. Obecnie Dom Sztuki, 
(Zdjęcie z olcre$u okupacji ofiarowane archiwum Muzeum 
OkręgoweQo przez p. Marlę Danierłk-q), 
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ADOLF JAKUBOWICZ 

w dniach od 24-28 lulelO obradował w Wars-z.ewłe m Krajowy 
ZJud ZwJ..1:ku Młodz;!eł:y Wiejskiej, organlZ-3ejl .kupiająeej w Iwycb 
szeregach ponad 800.000 mlodych dzlewczl\t I chlopc6w. Wśród ~OO de
legatbw ponad 800,000 byla równie! 30-0II0bowa grupa dclegatów 
rles%Ow6klej organizacji ZMW). 

Zamiast sprawozdania 
o pneblqu obud m Jtrajowelo 

Zjazdu Zw~%ku Mlodz.1et, WleJ.kieJ 
Informowała obł:z.ernle pr .... radio. 
\e:lewi:tJL 

C~teinlQ" zna). 1I1ówne problem,. 
d1.ku.ji ,judowej, mieli moł:nołć 
:zapoznaf Ilę z: watnyml wYI~lenla
mi na posiedzeniu p!enarn,m, wyty
czne do dalszej prac)' tej orllanlucjl 
przedstawione. w Uchwale. 

Nie umle.rz:am raz j .. zcze wracać 
do t,-ch .praw, Idyl zawlu l.tnleJe 
nlebe:tplec%e6atwo uprolzczeń, lub po 
mlnlc;cla .praw fleczywl'cie wlli
n,.ch l Interł!lujących, których w 
czasie tr1:ydnlowych obrad wyłoniło 
Ilę wiele. Chciałbym z czytelnikami 
"Wldnokrt:gu" pod%lcllf sil! obser
wacjami wyniesionymi % d)'1lku'JI w 
c:tllsle pracy dwu komisji 7JII,zdowych: 
komii}! kultury, wychowania tlzy
cznet;oi turystyki, oraz komisji mlo
ddety uc~cej si~. Myśle , te warto 
to uoblć nie tylko ze w1:ględu na cha_ 
rakter tygodnika, ale równie! dIate
lO, te wlrOd 110.bw dyakuljl inte
rnujących I cennych znalauy .I~ 
w)'ltąplenla delegatów wojew6d1:· 
twa flet%OWsklelo, 

Wydaje mi III:, te pomimo r6ino
rodnej problem.tykl podnononej 
pne% dYlkutantOw z: woj. fleszaw
sidego jnt w Ich w,-powled%lach 
pewna cecha w.p6lna, która głosy te 
ltawla w rzędzie wypowledu r1:e
ez,-wLłcle twórczych I zasadniczych. 

W komlljl mlodz..lei)' uczącej .Ie 
domlnowa1y probl~,- nauki, motll
wośel kn-talcenl •• I~ młodzIdy wlej
IkleJ w ukole pocbtawowel, 'red-

nieJ I wytnej. Nie jest to sprawa 
przypadku, Od kilku lat Zwląztil: 
Mlod:dct)' Wiejskiej jest jedną z 
t)'ch organizacji, która mote w lPO
sób najbardziej aktywny I kon~e
kwentny zwraca uwagę na wuy
Itkle nleprawldłowolcl związane ze 
.prawami rekrutacji do ukól śred
nich I wyi.nych młod:tleiy ze wsI. 
Nadal jedno z głównyeh zadań r.eJ 
organl18cJI to sprawa nauki i jej 
właściwej ranil w życiu młodego 
e%lowleka. W okresic tym polofono 
dub nacisk na to by c:tłonkowlo 
ZMW końc~lI ukolę podstawową. 
Zrobiono w tym zakresie sporo, choć 
nie zrobiono wszystkiego. Wpraw
dzie w atOlunku do roku 191;;2, a 
wl(C okresu 11 Zjndu Zl\iWzmnlcj 
nono liczbę ('tlonków t~ Otlanlu
cji nie posiadających podstawowe-
go wykntalcenia, prawie o połow~, 
ale nadal w ZMW jest ponlld 23.000 
młodych lud-z.! bez pełnej ItkOły 
podstawowej. 

Wył. demograficzny niuie w ro%
woju Itkolnlctwa w nasz)'m kraju 
nereK nowych problemów, które 
Clekaj~ na :-1.I1.wląunle, Weu:IUm,. 
w okrt3 "wlclklego szturmu" na 
Ilkoły 'rednie, zawodowe I 0\tólno
kntałcącti. Wprowadzenie lHImego 
roku nauki w slkole podstawowej 
prOblemu tego nie ro~iązuje, ale 
jedynie iO w pewnytn senile odlU
w •. 

Julian Krochmal zajął sl,= w swo
Im wYltąplenlu głównie tymi do-

• 
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Zamiast 
sprawozdania 

(C1U lal5l1 .. Itr. J) 

hPiadezenlaml, 'W rou1.enenlu mo
łUwr»c1 nlWd, jakle zdobyto w wo
jew6dztwie rU'nowłklm. 

Od dwu lat Zwilluk Młod~ety 
Wiejsk.!eJ w .. p61nie 1. r~n.owskim 
kuratorium I wydalałami oświaty 
prowadzi IPOlkanla z abeolwen,U,m! 
klas sl6dmyc:h 1%k6ł podstawowych. 
któn:y ;t r6tnyeh przyczyn nie do
stali .iC do 1l.k6ł 'rednlcn. Okazuje 
.Ic. te w wyniku rozmów z mlo
d_d ... dział.cum! o'wi~t.ow)'ml I 
gOlpodarctymi kUka tys !ęe;y ml~ 
dyeh ludZII podJ~lo dalsut n.ukc w 
ukol,eh ralnlez.ych, uwo<lowyeh, 
oc61noKulalcllcych, bądł dokutałea 
się .ystemem. u~U\ym. W blet.,
cym roku szkOlnym apotkać takich 
odbyło Ilę ponłld 140 I Ich rezulta 
tem Jest podjęcie naukI pnez. dat
Ut kilka tysięcy mlodlliety. 

Dośwladcunia neszow.lde upo.. 
'Wnechnlone zoltał,. w skali kuJo
wej dzlCId og6lnopolskleJ naradllle 
zer,.nl"...wan'" pne't Z.f7~d GMw~ 
117 ZM\V, jaka odbyłe alę w roku 
ubiegłym w Rl.cBtoWI(!. 

Wysunllł on rńwnlet wnlo!ek, 
kt6ry m.lut U'l!'st.tq swoje odbicie 
w końcowych dokumentach Zjudu, 
b, Zwl,tek MłodElety Wlej ' ldeJ 
konkretnI! pt"ac, poparl inIcjatywę 
O,ólnopollklego Komitetu Frontu 
Jedności Narodu w IpNlwle budo· 
W1 ukół I internat6w. Pn,yloC'zon, 
prul. nJego przykład, stwierdzaj" 
te jak neJszersze poparcie tej tn1 ~ 
cjat,w,. ,~t .praw, .. ogromnej !po. 
Iet;UlI.J wagi. . Charakterystyczny JlI!st 
tu pod tym wq:lt(lern prl.Ykt.d woje
wództwa ruu.iw!l<;j"''fn. kt6re po
tr&ebuje eo na jmniej 5.000 rnleJse ,., 
I.,tern.tach. Właśnie w R~ zow
.1d~ mamy najwytue w ktaju g. 
gęaZCtenie Intern.tów, mam, ponad 
13.000 dolddta.j,ceJ mlodz1eiy I 
wiele tysięcy dl.lewe~t I chlope6w, 
kt6 r a:::r na dojudy do nk6ł trac, po. 
watn, uę!lI dn!lI. 

• • • 
Do spraw o&w'at" choć niejako 

:II: dru):tle, Itrony katedr-t - l POl.Y
dl nauez.yclela nawlł!.Ulla w twoim 
wystaplenlu Int,nlf'r Oa"\lta Mo
towlka :r. SPR w P elklnlach. 

Pnru-zyta ona problem o IlItotnyrn 
dla nauczyciela I.naer.eniu: pierwsUI 
najtrudniej.Ul tygodnie J mlell_ce 
pracy w nowym łrcxlowlsku. Jakie 
często od tych pierwnych dni za
lety bardzo wiele w p6tnlejuych 
lataclt. Danuta Motowska mówiła 

o. Zjddue o własnych. osobistych 
dośwladc:reniach, podawała pr:r;y
kl.d, tyc:tl\wości 1. pomocy, .t jak" 
spotkała się po prl.yjściu do pracy. D.' o Pełklnil.ch mote powiedzieć 
:r: całym przekonaniem , te lo ,.moja 
wiej". Ale wy.tąplcnie t,o nie miel,:, 
nic I. laurki, jJd)'t nlutet, nie 
UlWSU! sytuacja mlodelO naucz:y
clel. w pierwszym okresie jego 
pracy tak wlaśnle wygląda. Badania 
prowadzone pr:tel'l k ' lkoma let, w 
w ojew6dztwie rl.!Stowlk.m przeJ 
zar~d Okręllu Zwlq:ku Nauczy
cielstwa Polskiego w Runowie 
'Yinal ~o ..... aly ten problem l. całą 
ostro.ćią. Postaw iono WÓWCu,s py . 
łanie: dlaetego tak wielu nauczy
deU młodych ze i!lu61 na w61 re
zygnuje z pracy 1>0 pierwszych mle
Ilącach lub tygodnIach, C1lacz.ego 
spora licwa ab.olwent6w SN-6w 
nie podejmUje w ogOle pracy w 
swoim Ulwoozie? 

Bad.knla dały na te pytania Jedno
:thact.ną 00&)(,. .... . c"-%. VI w.ęń..izo.tcl 
w)'p3c.1k6w zadccydowały o tym 
trlJdno!cl ada'i't.iejt Muc~c.eI8 \II 
Irodow!sku, Jcgo tt:lumlcjc:tno4t 
nawią1Ywanla I. nlm kontaktów, 
obo,ętno~ć wsi wotlCł: mlodycn lU
dz:l stających pu.:!d uel'ei'!em ~te
bim6w pef!aiog:cznych. material
nYch, towarzyskich. 

Danuta Motowska apelOwał" w 
1zn!anh.l. wszy tkich mIM)'ch kole
bnek 1 kole~6w prl.ychocltĄcych do 
łwOJ~j p!~rwsz.eJ szkoly o iaintorć
sowanie ' . ., nimi. Mote to uoblć :t 
powotil.en iem orlaniz_cja mlodzl.e
Ż7 w!eJ.k lej, najwląksza or~an' ~acJa 
mlodl. dowa, jakq wid miała kledy
kol\rielr. 

JOref Pem anek b,ł Jednym :r: 
pierwll.)'ch dy.ku\.antOw w korn!łJi 

kultury, wychowanIa ftzycUlego I 
turystyk!. Było lo jedno z najkr6t
Izych, ale chyba r najcenniejsz:ych 
wYlt.ąpień wśrOd tej iTUPY dy.ku
tantów. Z.j,ł allil on włdcJwJ e j~
flYm ala maj,-cym duta snac&@nla 
pro'bi\!;mem upowsucl'lnl6nlł kultu
ry ns wlIpółcftsnej wsi. 
J. Pomianek stwlerdUł na W'tlęp\e, 

te jedn, I.e Ilabolci pracy k l.:ltural_ 
nej Zw1ązku jest buk ~clągłoścl 
peWnych !r\lejatyw kulturalnych, 
jętt pr:teuuClnle s\~ .t pewnych 
konc~~jI, kt6r~ '''''fmllaJ, wielu 
lat lystf:mat:yczneJ prac, na form, 
nowe, bar<lzieJ atrakc,jn~ ClY po.
wiedzmy soble s:te:terze - modne. 

Przykładem tego jelt pomijanie 
w dyakusjach na temaly kultury 
problf:mu naJbardl.lej obok Izkoły 
tradycyjnych placówek oświato
wych na wal - bibU.,tek. Wpraw
dzie nadal kd"ika JHl Jedn, l. wat_ 
nych dróg w,ehowanla mlodl.leiy 
w ZMW, ale nie wSl:y,tko eo Ilę :r.: 
nh, wl,te znajduje w orl,nh:acjJ 
(I pola nill. ... ) właściwe %rozumienie. 
Prr.Y'dady1 Jednym I. para1nks6w 
jut <xr:mmn,. rozw6j ahd bi
bliotek powszechnych w kraJu (na 
."meJ wli dllall prawie 5.ooD blbHn
tek ,Rromadrlo;lch I pr.wie 2~.OOO 
punklOw blbUot~ych) I cią(le 
n\tdOlIAlllcl'n,., a eftstn WT~C1: fa
taln, stan pomJealCUlń, w Jakich one 
praC\l j, ... 

Motna ~ ładnej przesa-
d,. rt'W1erdzlć, tl " oku
ale OItaWeh lał ftastąplło w 
tym ukrełie .amoutpokoJl!nle 5))0-

wodo .. ·.n. przytaczanlem Imponu
J,cych roa:rn!ar6'W wn'08iu czy tel
ni~twa, l."WI~k.aerria )l;1'ęlotblor6w. 
rouzerl".fln!a ~ect blbUotecmej. 5,
tuaej! t~j nie r.ml~nlą laml blbUote
kar"" kt6rr,y '.. niejednokrotnie 
beullrd w .taranlach o WJProwa
dzetle bibltoteki % eiemnyeh, cias
nycb klitek. Maciaby 1m w tym po
móc organizacja, która ma .. tym 
ukresie pewnI!, .... e.le nIemi le, do
'wladczenla. By'1 CUJ, kied,. Zwią
uk był jednym tę waptllor,anluto
r6w eqlelnJ publicmych, Obecnie 
czJ.onko\/'ode tej organlucjl prowa
d~ w kraju prawie 14..000 punktóW 
blbUotecU\ych. 

Biblioteki tsenowlkle od s.te.rC!'IU 
lat rozwijaj, interesującą i riltno
rodną d!.lalalnoitt. W skaU krajo
wej jest Ich najwięcej, naJwlęcej 
zor,anil.Pwano przy nich c%yteLnI 
pubk!unych. W podstawowych dla 
pracy b!bllotek wskdnikach woJC!'
w6dl.two rzes%owskle l.najduje ale 
w rz.ęd:t.ie pr:coduJącycb w kraju. 

A mimo to._ W roku ublegh'm 
~,S proc. bibliotek na .... 1 d:tleLilo 
swe pomleli%cMmla I. Innymi ubt
kownlkami, 34,7 prac. bibliotek 
znajdowało sic w pom!eliU:l.enlach 
porniej 10 m kw .• 8 24 prOc. biblio
tek ujmowalo lOkale o m_tra!u od 
21-30 n\ kwadr. W .W'O:e więc at 
~5 proc. gromadz.lrlch bibliotek pu
blicU\ych I Ich filii m!dci się na 
wsi rzcszowsk ieJ \\' pomlesu:tenlach 
nlewlałc:wych lub ta clainych. A 
dane te dolyczą praeclet wo~ewódol
lwa, kt6re w rozwoju bibliotek do 
ost.tnleh nie naleiy._ 

J. Pomianl!k w uakońcaeniu .welo 
wYltąplenla poalawU wnio.sek, by 
Zwl"Uk Młodziet.y Wlejlklej w naj
blitu,J'ch latach ,koneentrowa1 
swoje wysiłki na poprawie Iytuacjl 
lokalowej plac6wek blbl!oteCJ:nych. 

Wlcem.lnl~ter kulhfrj l sztUki 
Zytmunt Oaulećltl, UlbleraJlIcy Cłol 
w dy!kwJI , w powa.t.nej czę'ci rwe
go pr:temÓwienia na .. 1:l1yWal do 
wypowled. dele,ata w('Jew6drlwa 
ł:tCluowJ,kI.i''''' 

• • • 
Miłym akcentem kończącym dys

ku.;ję nłld problemami kultury W JI 
byłO wyr6żnlenle 3S dlialacZ)' kul
turalno-oś""i.towycb % cale,o kra
.ju odmakam! Za.dutonelo Duala
C18 Kullury. Znalf'U! .!Ię wjród nich 
I.nlnl l popu)arnl w nau.ym woje
wódJ:twle 'dlialaCJ:e Woj ciech P ie
kanki :r.: Trulany W\ powieCie UI
uo,,",.klm I Maciej Skowroflsld, dy
r ektor Uniwersytetu Ludowego 
Zwląl.ku Młodziety Wiejskiej we 
W~owie. 

JAN KOWALSKI 
'..,prellile blellizczadzlde 

JÓZIOWI RODACY 

11adt n. konia l1lc:r.:ego, pęd%R, 
nalał at. dudnienie kopyt nIosło się 
echem po poloninach. 

PO%OIItal0 mu l. tego wiele młłycb 
wlpomnlefl. trochc totek uoblonych 
% konia l naturalnie w tym cz.asIe 
wykUlałeona pewnołć, te tylko tlll"B 
znajdd, sw6j 'wlat , tam bt:dl.!e ły
kał w samotności swobodne powie
trze, pllał, 1 kiedy wr6eU do slcbie, 

do coddennego dnia I pracy, do ~ 
portat,. dla in.ty tucjl w ...... ie takiej 
• am'j jak radio, w kt6rym praco
wal. kiedy W\"euCie dostał w Jeb o
buchem plerwll.ych pourlopowych 
kłopot6w - .pakował manaUd I 
te,nan,. unlellon,mi w Ida.lwlenlu 
brwiami znajomych I prl.YJadć1 wy
'echał w 8Ies:r.:cndy. 

BIedny Józ.iol Jut widzIał siC w 

siodle, jut odmienił sobie ws:r.:ystko 
potylk !ern dla liebie i Innych tgdy1 
Jak po kunktatorsku sobie wydwnał 
jelo wiedza I kultura będ7.ie s Iuty
ła Innym. oł6łow!). ale. te nie po
dobnego się nie stalo, skońcl.ylo siC 
bowiem na tmudnym numerowaniu 
kloc6w drzewa I wielogodl.lnnym. 
aż do vnęc:r.:enia chodzeniu po l.ie. 
optymiwl J'go purgasł. Jak 11. u
wiedziony brakiem gąski podralo
wał do następnego ogródka, I tam. 
znowu bylo lo samo - pOdobno 
'wlat widziany oczami lisa wyg~
da I. upełn le InaeteJ. 
Skapcaniał więc J6:t1o troch«!. bo 

, w prac, w nadldnlctwle r.łojllwl 
,ajowi co' I run puszel.ają ploUd, 
te na pnyk1ad J 61.io nie odr6żnla 
Irabu od buka I Innych kłopot6w 
masIII. Więc twarz mieni mu się całą ,am, ponurych uśmiechów (J6:r.1o 
nlgd, nikomu !Ię nie skarł.yl. kIe
dy siada niejako przymierl.ając aię 
w !iodle ustawionym na chytrlie %1'1 
'wierkowych dyli l.bltym koziołku. 

Nie dawajcle Jó%iowl do zrol.um\e 
nla, te wiecie o jego słabo_tee , 
śmiejcie Ilę jut raczej z teJo, Jak: 
dotąd na stronie. bo Inaczej J6z10 
czułby się ostatec:lnle pognebiony, 
a przecie nie uczynił wam nic de
go. Bo widnic lilIdając na pi~ C:lr 
ddesięt minut d'l:lennie wslodla. 
upomina o tny letn lm kontrakd~ 
podplsan.,m I. lasamI. o trudach eho 
dzenia po lesie I :r.:łoł1iwołc!aeb do
znan )'ch w cląf,u dnia. 

Mleukani, JOt,la t.astawlone· jelit 
d:r.:lesiątkami, może i letkaml pu
dych punek po konserwach (at 
dziw, te .Ię Ich tyle :r.utywa): wjr6d 
nich pęta lię umykany pod ola
obecnojć swego pana (po cz.ęjd z 0-
bawy przed dtapietnlkarnl, po cze'
ci pn:ed popsuciem razy) o,(ar kar
packi. co wabI się ,.szpada" . 

Nie walad J 6:r.:!0 wlp6lnl!l0 jęzl
ka .-; ludtml Smieją .1111 g1upcy, te 
taki ,łupi _ po co tu przyjechał? 

A Jódo znowu myjll sobie cu
sami, te koń. na kt6relo poatawU 
naprawdę istniał tylko w jego. J6-
aiowej wyobratru. 

PIASZCZYK 
Smle.nne ma nazwł!ko ten Pias%

c::yk, ale i leb nie od parAdy. Sie
dt.1 od lat lam, ,dde w okna auto
busu Wpada płytki, kamienisty w 
tym mleJ.eu San J ponoć dl.ieje mu 
się dobrze. Pile duto, jak wny.el 
tutaj I wtedy Jego Uusta twarz czet
wlenieje, a l.& nil!, zda się td czer
won' siC tobi eiuno opięta w de
lonkawy mundur jeło cała potc:tna, 
zwallsta prawie postać.. 

Plancl.yk to prawie historia te_ 
'o skrawka ziemI. Po tam lej stronie 
Sanu, gdzie mle,zka nie ujnycle 
domku .tarszego od lat piętna.'u. 
Chałupy nie mają swojej historii, lą 
r,owe te wlZystkle l'ajÓ'Wkl I leanl
c:t6wkl, i pnenos:r.:one :r: mieJłca na 
mleJ,ce ruchome barakI. HIstorlIII 
twbrz.ąjednak tywl Judde, a .koro 
,dzid jej Jencze nie ma, sami są 
historią· 

Wtedy, gdy Plul.cl.yk porOl.umle
..... awcl.ym mrulitni~icm oka l.apew· 
nli. W.! o .... ojeJ .ympaUi, gdy 
wspólnie t. Wami naneka na bala
gili, na dziury w nowYm przecie! 
asfalcIe. na aulobu.!r, n lepuychyl
n, aurę wres~le, myłlI c ie o nlm t. 
sympati,! te lo por%ll,dny chłop. Nie 
podoba się Wam wprawdzie. te Pla
uc.-;yk o i1wolch bli~klch znaJomych 
I współpracownikach wyrata Ih~ po 
prostu "ludsle". lub .,mol ludz.ie", :r.: 
jak/!,§ lt.c:teg6Iną Inlonacją. te nuu
w •• It pu,pua:r.:csenle, te podobnie 
wyratał się o lwoich poddanych 
dzie<!l.ic. lMOI ludzie ogacili na li
mili nogi s om~", lub .. Mol ludzie ko
pt., kartofle". ale por.. tym Plu:r.:czy 
kowł dl.lękl sprytowi I t.dolnolel 
przewidywania nic IIlnuclć 011 
motnL 

Więc kiedy Jut pt'%1Jedzlecle, kfe-
d, Wasz rozpędzony autobus się 1.8-
tnyma, kled, el.ekawle roz,ll!da
cle .Ie dookoła, gdzie podziewaj, .Ie 
kierdele owiec pI;Zywlezionych .pod 
samlulldch Tater. Id:r.:ie OpUltCIOna 
cerkiewki i poupow.kl bunkier, 
spotkacie Piaszczyka. Zapylan,. o 
wiele rzec!, wyjdni Wam dokład
nie I dokumentnie wIl.Y!tko. coł je
uetę od .iable donuci. Na pytanie 
ay duto w bm roku ,uJMw - od
powie. te I owuem, prud chwilą 
sam widnie l. nich wr6clł. u%bie_ 
rat P"~I lo(blnę dl.le!I~. moie 
pię tnakle kllo'ramó .... Co nleel.er
pllwli pytaj, jut: cl.y daleko? radzi 
by Jui biec, s\ukać. I Plaszcłyk. ten 
cu~ownY irczl.lwy clłowlek (.lamy 

cud bowiem, te l a spotkll1l6cle tuj: 
puy ktlajpia. "" której Dapić się mo 
ina piwa lub oraniady). uerokim 
umachem ręki pokate Wam nle
l.łlrt odlegle, porojn1ete 1II:5to buka
mi l.bocu. Co iwa wsi z Was pOjdą 
na Ir:r.yby. Kiedy po tr:tech ,odzi
nach wracacie unęcz:en\ I bel. grzy
bów. w1ęcle jut o tym, ie Piassczyk. 
Jak I pra ... ia W'ZyKy tutaj, Was nie 
lubI. Dl.lj wlec:rorem plj"c z kom
paDi, wódkę opowie, jak Wal nabił 
w butelkę, a ona I.arechot~ I. apro
batą , Piauct.ykoWle nia lubią Wal 
pnyby~:r.6w ni dziad lub Joddnlll 
dlatego choelaiby, ta po dniU spę
d'Wnym w lelle na pracy puy lI
Cl.enlu wlatroiom6w (. więc tej naJ 
liejszeJ pracy), albo ptl.y pile, sie
kierze, łopacIe wreucle muszq 'la 
bochenkiem chleba wystawać god:r..i
nami. 2e w knajpie 'ZAbraknie dla 
nich plwa. a w .klepie ,,-le ma co 
kupić do u.rc"', Piancl.yk obwinia 
Wa~. Pn:eclei jesteście. kupujecie. 
Piaszczyk nie sięga mimo swego 
sprytu dalej. nie myśli , te ,dyby 

chleba pnywłmono do Iklepv wit'
cej, .tatc1Yłoby 10 dla wnylWcb. 

I kiedy spadnie byle deszcz Pia
n.czyk cieszy się !. tea:o, ta uel.eka
cle pr:ted nim pnemoCl.ertl - tylko 
on rO:teJn:y się i wie. te o kilometr 
dalej lwlecl al06ce. Plaszczyk zna 
się wyłmienkJe, r 6wnie dobru! ni 
granicach mlkrokUmat6w, jak I oa 
lesie, w ktOr1m !potyka .Ię co pe
wien C'laI!I z niedtwied1.iaml. Trudno 
Ilę :t nimi spotkać, więc Plaszcsyk 
jest .s:tcl.ególn!e dumny I. tych apot
kań. Opowiadajll.c o tym poklepuje 
siC I. dl.leclnnll. radości" po udach I 
ch:ytue szuka 91 ocuch słuchacą 
pod:dwu. 

Planct.yk6w w Bieuttadach nie 
ma wprawdzie wielu. ale istnleJ_, 
Ich rea)l;cJe. SIł jakqś prawidłowoJ
cią I s, do siebie podobnI. 

Dlatego mota włdnle. Jakimi 
prawem odwrotności. po katdym 
spotkaniu 'I Plauczykjem wydaje 
mi sią. te s.potkaJem się % Dled..fwle
dtiom. 

~ 
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1000 LAT KULTURY POL5KIE8 
ALEKSANDER ZYGA 

Uzyskany od t'Uldu austriackiego 
tytul hrabiOwslc.i, którym Aleksan
der Fredro róiall się Od innych r6-
wle'nik6w, wypomniał mu pótnlt j, 
r6wnl~ wy .... odl~Cy się l %iemt prze
myskltj, kolega pułkowy Fredry z 
czasów kampanil napOleońskiej , 
wlerll:loklela I panegirysta rodów ga· 
licyjskicoh, FeUks Bolnańskl. Kiedv 
Fredro Ofiarował mu ... rOku 1818 
. .Lltt do F. (xeliksa) B. (oznańskle· 
10), ten t.rewanlował mu s i ę wler
Itykiem ,,Do Aleksandra F. (fedry)". 
w kt6rym pisał: 

"'P"owchie m~rowal'ltgo mo.!1~ 
przed b"amq na Il'uwarern zarolnię· 
tej fom-nie b1l10 1'10 h'od/cu dzltcil'i· 
c:a kompcUu, którll mi Iłę nlegd", 
zdawol SpOCZ1lwać na o"rOlnneJ ko
IlI.mme nie btlło wkoło nieao 
OJtrZ1l~One,,0 agreltu, ant lei w Dra
bowum upa!erze kamlennt"o Iwp/· 
d1lnka z urnq pod POChll , "torlI zaw· 
.'Ize napelniolUmll aorllwle, ale b1l1 
je,lzcu dom dui1l 4rewman1l, o C:Zlt· 
rech kolumnoch, a dwóch /cu"1Ila
rzach, z /(Iórltcll Jeden na lewo 
wi6dl do bfbl/otek!, drugi do ollclln 
i do ,/clepionego skorbu, glide 
mlC.tzkala panna B t ldowska , p~zct· 
wa Jtof~.ttko, prZ1lJaciel jka sługa", 

ludnoki, jaki upanował w6wczas w 
Galicji: "W Przemll'lu nlbl/ ciCho, 
nibll ,poko;nie - c:a~Qml/ w "Tutl 
~o U'z",", - Wojtko jak wvmi6U ( ... ) 
Dow1adu;ernll rię, te niej)r ltljadel 
pod JaroJłowiem, bo trwOQ'I ani zna· 
ku ( ... ) Poznać oczekiwanie, alI! ocze· 
kiwanie clf':gol ciekawtgo, a nie 
prlllkreao wcale, Kaźdll stąpa, jak· 
bil bal .fię koao SplOIl'l/ć. ka~d" mo· 
wi clchtlm alolem, jakb" nie chcia! 
obudzić, ka.MtI ,i, u.tmlecha, 4 mot
~o. no.wlo.. Jakiż duch "rcu ttltko 
odgadnlęl1l p"zebiega, doIlIka, porll· 
wa, wrnod w niebo nadilci", 
Urzekł Fr!drę wis~cy wtedy w 

powietrzu " upajający roakoslą duch 
wolności, podwajający kat.de ude· 
rzenl! tętna, I~ pierwsty poatnuch 
wolności. wolności, oswobodzenia! 
Pierwszy p6łYsk śwlatla slonectn~
'0, c:o wpadnie pruz wylom do pod-

Wiele napisano jut na ~.t 
zwi~;!;k6w Alek,.ndra Fredry :t ue· 
mJ_ przemyską, sanockll, mimo to 
%.acaOnienle to tetr dalej odłOliem. 
.. Odrzykońska" geneza "Zemsty", 
nlellct.ne uwagi o "ludowym" "K a
mieniu nad Liskiem" i pamiętnik i 
"Trzy po lny" nie wyczerpuj" pnt
eiet obuerneJo tematu, kt6ry czeka 
na ~"'ego autora. Nie motna I nie da 
się tl"ozumieł pisar .. twa Fredry w 
oderwaniu od leco stron rodzinnych, 
pu emyskich I sanockich, od panu j, 
cych tu scolunków polltyc't.nych I 
społectno-obyezalowych. Wystuc:r.y 
sl~n,ć po wydanIl; w ubiegłym roku 
poputarn, powieAć o Komedlopl5artu 
pi6ra Stefana Ma}chrowsklego pt. 
.. Pan Fredro" by sle prukonać, ile 
mIejsca w blo,ram komediopisarza 
leco .trony r 04zlnne ujmuj,. 

ALEKSAN DER FREDRO 
Rodzina Fredrów wywod&ila się l 

Prumyskiqo, Główn~ Ich .siedub~ 
~,.b' Plenowlce, niedaleko Pn emy-
41a. Ojcem komediopisana był Jacek 
Fredro. wJakiclel górskiej H~Iw1 
l Clsny, Oieniony & Marianną hr, 
Demblńlkłj & Nienadowej koło Du
biecka, doroblwny się wlasnłj pracą 
więcej folwarków, maj~tek wCiśni! 
oddał w dd!ruwę Kaczkow~klemu, 
ojcu pnyszleao powleśclopil;arza, 
liam &d o,iadl w ziemi pnemy.kie.!, 
m.IHzkajl,c w Jabłonlc1, to w Sur()
c:h.o...le pod Jarosławiem. 

w słroiu regionalnym 
,.NIt tOtd,rialem dę, mJja, meliu, 

rOk trzeci 
Gd!ł ;uzc.te MÓtOfąc łm.iak;t do 

Wancci, 

Moglem cię przezwać Hrobią, 
(I prz.M m4gt1alem, 

Gdtl~ 1e~t w ''Wietn!łm ztuzcztltu 
czlowieko okrtrit. 

WlelZ dobrze, ;ie Mm .z/achcie 
od tDa..f, H'rcabiów, ca!ię", 

Opr6c& NlenlldoweJ, jak zsiwi.d· 
cza pamiętnik "Tuy po trzy", ucza· 
,Olnle paml(:tał Fredro konne .... y. 
prawy z ojcem & Bienkowej Wlu.n! 
- gdde pót.nlej Fredrowie &amlesz
kaU - do CIsn,.. Zaob,erwowane 

ziemnego więzienia, !Id to lat u· 
płynęło, Ile muień speluo jak mgła 
poranna, ilet rz.te2.ywlstoicj wyi.lb
nęło llię jakby z dloni, a Jednak 
owa chwila w Przemyślu wyrdnie 
.... ,.blta w pamięcI. prurrokn1e &lę 

, 

... , I 

Jechal. Gę,tvmi kielichami kopcia
chll Dominik ItoięcU ,wóJ trlłum!. 
Ja nieZ1lo.łn.q zalewałem nu.dę ł tak 
prztdr.lillmolem i p1"%e.po.lem ten 
clemn1l dłuai dzień". 

W posagu n Zotlą & Jabłonow· 
.kich Skarbkową dostał Fredro g.. 
pr6cz dóbr korczyńskich cu:ł~ zam· 
ku odrzykońsklego, Zasłynan~ tu % 
tradycji ludowej podania o histo
ryeznym spoue o lamek natc.b.nęł:r 
poetę do napisania "Zemsty". Be'1 
względu jednak na to, czy Fredro 
olnul ją na podaniach ludowych 
CltY na aktarh dot~'czących sporu 
Firlej6w ze Skotnlckiml, Inalezio
nych w Bratk6wce, do komedii 
wen.lo w iele element6w ob!,'!Ujo
wych zaobserwowanych w m!ooOścl 
w San~ldem, Jet.ell Skotnlckl staj 
się prototypem do nakreślenia fllU 
ry Rejenta Mlłcti!:a, a FlrleJ dostar
czyi -rysów do cleśnika Raptusiewl
c:za, to wspomniana w "TrZ1 po 
tr4)''' posta~ gawędziarza i piecte· 
nlat'l/.a Ki':I.:y!anowskJego poty.rolUa 
komedI opisarzowi stworzy~ Papkina, 

Zuiytkowane w tym arcyddele 
komediowym relionalna legenda lu
dowa, dokumenty archiwalne I 
wspomnien ia młodości s okollcrg.. 
dzinn ych poety S~1 ale włunołc~ 
narodu. 
Opartą Da regionalnyeh realiach 

Mstotycznych Odrzykonia ,.zemst!;" 
popn.edz.il inny utw6r Fredry. a 
mianowicIe wspomniany .. Kamie6. 
nad Liskiem". Powstał on w roka. 
1829 I uwdał go komedioplsan Ul 
"poemacik & powieści (mlnnej a 
..,Kamieniu nad Liskiem", Druko __ 
nT był po ru pierwny w lwowlkim. 

" 
Pana Jacka Fredrę pist4.cego Ilę 

M& Pil!lłt.Owic" motoa natwa~ - Jak 
to się d&islajm6wl - polytywistą 
avant la lettu, to Inan)' pdzytl"wl
.tą prled powstaniem lheratury po
zytywlstyclne] , Jak sz.lachcic naIda! 
do grona tycb, któuy Adamowi Ka
:Um.1~zowi Curtoryskiemu towa
nysz.yli w jeio dotoćznych wypra
wach do Batdiowa, A:wans społecz
ny, osiągnięty głównie na ciszeń
skich ham!rnlach, doprowadził Jac
ka Fredrę do tego, te w roku 1817 
%OStał W\cematszałklem iallcyjskle. 
go Sejmu Stanowego, a w roku 1821 
otrzymał dla s wej rodziny od rządu 
austriackiego tytuł hrabiowski. Tuż 
po ŚMierci, która nastąpUa w roku 
1828 tak piuł o oJtu Aleksandra 
Fredry w "Cusoplśmie Naukowym 
Księgozbioru Publtc&oe;o ImienIa 
O'so'in5kl~h" kanonik jaroslawskl 
ksl~dz SIarczyński: "Dn.!02 7 1Iife,uf· 
c~ /'U/eaO 1823 r okll J, W, Jo.cen'tI z 
P!uzó!Dic hr. Frcd ró, łtrainik W, 
KOr. KrÓlej!tllo. GblicJi, : .!:latU/. Mo.-
9I1ttf6U." WlIdzJIJ11I Stalloweao, czlo· 
nelt, 1\11 Rudko~h, B!eAAowl!j W /jZfI!, 
Clsny i f",nWh włn.fdach drledlic, 
bil!a chwo.1/ll)nV ił/da ptuclqaniol'le
"O {Jo tat 118 zakońc~tll W~ LWOWi e, 
Poczqtlti Jle!~":C!tno.fcf ,wojej der· 
nUtlom zo.trudl\!f'nlem i połłu.l)om 
O~lItcale"kim po~wiłcn! no doJwitld· 
czcnit1 i pa,tTzdenlo notce, no pcw· 
no.ft racII,mków, na 1I0.!'Unku ndkło
dów i pottlrlt6w opieral, ceL1t.q więc 
w . f).'m wzal,dzie zalet, porlÓ'dal t 
m !,dZ1l znamienite tO I"'" Itraju "oz
.tqdneao ziemlan.lna lOUlt1l btl<! ti
c:Z'Onym zadc1lt", 

W $urochowie. w jednej e włu
noki J acka Fredry, prt.ynedł na 
jwiat młody Aleksander, .,Urod.ct
lern .się w S1j"oe/lowie pod Jara~ła· 
wiem w rokll 1793 - pl.tul komedio
pi.torc Ul autobiagrofił - j do ,eu
na~tu lat tl/da uczono mnie trtlb.ma. 
.IIlkolnvm pod naucztł('ielem Iiomo· 
WlIm, kt6r1l to rodza; ed.uk4cjl prze
kladum J'lad publicffill, pod iadnym 
lOz"lfdem llie,lGdawaia.;ąclI ~ich 
rodziców". DIleclństwo Aleksandra 
Fredry upłynęło lł6wnie u tełcl6w 
w NIenadowej, która bard!.lllj utkwi
II 'W jf!la pamięci nit roe12.lnn1 Su
roch6w I Jlblonica. WillJe % tych 
wspomnień znalazło się potem w pa
miętniku "Trz)' po tuy'·, Sternow
lika kompozycja FredrowBkiego 'dzie· 
hl pOZWGma jB!o auwowi w c.bwi · 
li, gdy "powfadał o tb1ił.aniu się w 
roku 1809 'WOjsk pol~kich do Nleni 
dow~j. raz po rar unutuf .ie we 
wSJ"l"l11niel'llach ddectńslwl: .. Suro
cł!ów, glbil! .sil: 1Iorodł"Uem. r; kad raz 
w1jwiez!'ony na rek" pia3tll.l!Ki, j1Lf 
niadV nie wr&ilem., /rill " rotede mną 
;I'JK l'Jort1z we Inil! k iedy* wirlrlonll, 
Nienodowo flJKa, Jaka btlła , acotkol
tCiek zamglona, lOft ala !u~lI'" dla 
mnie wspDmnllMllem", "W Nli!'rulrJowe, - cztltiJmll w Inntl'm tLrl/'Wku 
pamiętnika - majttl10lcl ojca mo· 
je; ,","tki, m luzkall niendl/* rodzice 
fIIOI., 'Tam pamil:c! moJI! bbldri to 
mgłach dzleci/htwa. Nte blllo fl.lŻ 

Kamiri nad Lukiem (Lelkiem) - widok % Polototl XIX tD, 

WŁADYSŁAW WŁOCH 

°RZYPISY DO RÓŻY 
D.z:i2dzictwo róży z tawolania o 
o krzywi .!ię i waha tc.niczona 
i kwiatem nit jest hoia 

okrutn.ił! 

tD girlan.dach wiatru odstępstwo od kwf4t6w 
jak wolnoit ptaków na zesłaniu t raw 
wysokO 
obok citiob6w kalce podnió,slszy i dzioby 
obok w kalectwie kolców 
~ kwiatów uchodzić C.2ym pr~clZl!j 
lA) aktbaria zimy 
w cynę 
i poić z siod!!l wyjęte rum4ki 
perlę wyjmujqc 
ptasie oko g/1!ić w plomieniach 

a o pożarze to kwiatach mytU dhlgó aż po rdzę M 

jak wytaczaM t donic k rople ros" 
r.a dnie kielichów krwią ponawia kolory 
r6Za wiatrów 
w iagiel ogn.ia trzepoce 
plyń 
w pustych po mięsie metalowfleh .krzYnkach 
w ziemI na dlugo.łć kolców po-ra.ttaj 
z dziedzictwa w ka.utan.owq wpl6tu ry rię aleję 
to omroki sadu 
tam więcej niż róża htbłe:mica ostu 

w6wez.a.s widoki w San«kłem dały jesu"Ze C2:Uem 'ak błyakawica do 
pbtniej poecie uutńpt do napisania duszy mojej z całym IWYto urokl.m 
utworów poetyckich: .. Za !"I,kinn Wiar; I nadt1ei". Jak. wiela jest w 
Itanęttłm.!ł I oglq4a t1fmtl na U~zll- tym entuzjazmie Fredry wsp6lnelo 
cie pao6rka OgTontn/ł u lbm ,kall/. l Mleltlewlclowsltą le,!nd~ dla Na~ 
Nie lOWo.ć na nim ręki ludzkiej, o poleona w .. Panu Tadeuszu", 
Jedrulk d Itoego k'ztałt~ zdalt się Po po\v1"~le do Lwowa Fredro. 
bll<! cząnkq jakleoo' gmachu. R6tn.e urzec%Ony widokiem wojska poLskle
o tum kamtent~ biegaJI! pouHcutkl, go, które spotkał w Dublaeku l NI!~ 
Je"dno. cudoumlejna od druQłeJ, ate nadowej, PóStanowU taclągn~f się 
n.aJwlecej rQZPOwuechnlon.q JUt. la, 'latlem swego brata ' Seweryna w 
ktÓ7'a .liapewnlo, ~I! dla bel n.i6d ten szeregi armii polskieJ, W cterwcu 
kam len, ale kogut zapiał I dlllbel 1809 roku dotarl ze Lwowa do gł6w
kamle~ upuicił". Na %osłlfUantlch fU nej kwaterT !Ulęcia J6z.ela w Trześ
legendaCh osnuI poeta utwór .)CIJ- " ni pod Tarnobn.ellem t.Ostaj~c 
mień nad LUkiem", w 11 pulku wanów pOd dow6dz

"Tf'1:.J' po trzy" przynO.ti dokladny 
I plutjcr.ny opl. widoków malow · 
nlclS'ch br:ter;6w !.nu l Lelka, H~~· 

l wi 1 Clsny, Z uchwytem OII~dllł 
Fredro maj.c~ce w oddali ruln7 
u.mku lesk1ego, kt6re odrealaurow&l 
dopiero Wincenty Pol Zachwyc:ał .Ię 
wldt1anymJ l gót7 dolinami Hocm 
I CIsn" "W !!ot/nt. nad br:elllem 
rukl płvnące; do Sonu " jrcelifmll 
IIZcz.qtlcl nlewlelklcgo łamku. Obok 
blo.łl/ dworek ł pO.łJxHhl ,.,kle. {J.oH 
po"zqdn. zabudowania.. Dalej ko'· 
cló/ek, Ita'c~ I chaiII \DłdłuJ I,pu 
rOUl/pant, To billa HocZfJ"''', W CiJ
nie, 1D !)Tonie . Q,lad61D ojca! M.lcha· 
ta KMllJr,lI:lepo .t Wetlhlll, JJUdtDUca 
U"bO\ulcltao .t Jabrontk, ,!uchol 
Fred"o clekatD1Icll dl/kti!'l'v;clt ~e
czenlarzo Krzlłianowłklego, kl6rV 
mla", mu to pr.tlłlztolei pI"łuillt za 
pierwowzór d.o postacł Papkll1a lb 
.zem.fcłe", 

We Lwowie z.asWa kttkunaltolet· 
niego Fredrę wkrocl.nle wojak po,J. 
.klcb pod wod~ k.lęcla J6zefa Po· 
nlatow.ldl!lO, kt6re w roku 1809 w 
wyniku olensywy przekroczyly Ira· 
nlc:ę Kr6lestwa pod Sandomlerum 
i znalazłT się na terenie GalicJI. Aby 
syna tichronif pne'Z poborem do 
austrlacklq;a wojska w;t'llałJo Ja· 
cek Fredro wrn 'Z WU jem oJcIe
chem Dembińskim do Nlenadowl!j , 
Podr6t ta pozwolIla Fredna w 
fr;y~oi~ odtworzyć 6w nastr6j 

twem Adama Potockiego, Odbył pbf
niej cal~ kampaJ;llę pod Napoleonam 
aj: po klęlkę pod Bere&yn" Podnu 
odwrotu w WHnl. dcntał 1111 do nie· 
woli rO.t,.Jsklej, sklld dzięki pomocy 
udało m il się uciec: I w lipcu UJl3 r. 
wal!tf ~ Prtem.y61u. Wierny Napo· 
leonoWI '\Jł}'ruuył &nów do Frantjl 
walc:tlłc at do jelo upadku, 

W roku lUt pr:r.eJddłaj4c "'pruz 
Wiede6., pOCl~ Alek"'ndet ,. \~ro 
Zofl, hr. SkarbkOWI!, kt6ra ataJa Ihl 
obiektem z.alnt.resowań komed~()
pllarsa. TrwaJ~ca pne& kUk. lat 
aprawa u nlawatnltmla jej maUeń 
stwi te Skarbkiem akońcQ'la tlę dla 
i'redry pomyślnie, Poeta mÓgl 
wr'lZcle POJ~~ Zofię u tonę, .. Wi,c: 
no. fundamencie n ie OlllO,%onlfch za· 
powledzl w Jedl1l/m ~ ko'd(łłÓ\Q nn
IdqclIC}\ do niellO - jak '~laeionuJI 
Ul nł)lłch pamlętn.lkach u:t.uaQil!1' 
Fredrll, LudlOUc J(lb~nolO~/c1 - ,~. 
wód pruuedł UCZ"UtD(, I to JU! r, 
a DomlnUr.4 (Netreb,lclego' { .. ,) sim· 
n,,,o, ,łotnepo, ciemn."o, j.,lel1neao 
poranka klękli 10 Korcz1(1lil plled 
ołtarum po mUli więcej do .:falob· 
Tlej 'lU do' 'lubn.1 mając., pode
bld,tW4 I dawoł 00 Ul kolci6łJtu 
korC211rbldm prObOłZCZ Ju, Michał 
We.tolow.ki. Swiadkatnł bil": prZ!ł" 
jaclet 1'r.d" lI DomlnUt N .. i"l!b~kl t 
JrJn Or,ruehout.lcl, k(7l'ftl.arz iS6br 
korcetl,hklch, Ani mrJtka, ani !lłkt z 
Tlanej rodzlnlf nrJ I.n. dla na. 
WUl/.ttJdch bolenHl obrzqd nil prZl/· 

,.HaUcunlnle- (1830), Opatrzył to tu 
Fndro prz.ypi.k.lem: , "Powielć z pC
dania ·gminnego". Slabo musiał jed. 
nak pamlęta~ topografię I WYlh\d 
skały, mimo te pisał o niej w ' "Tn:y 
po I.q:y", skoro po Informacj~ o 
,,Kamień nad LIskiem" zwracał się I!a 
właściciela Leska, Edmunda Krasl~. 
kiego, ubiegając nawet o opal.rzenie 
poematu ilustracją do k tórej j!dnak 
nie dos:rJo. 
MKamień nad Liskiem" dal niektó

rym krytykom i historykom lit.era 
tury powód do pasowania &'redry na 
romantyka, pos~dUlJących go, ta 
poszedl tu w iiady lutora ,.Balla~ 
I romans6w~, Poemat Fredry uCtynl! 
legendarny ,J:Camleń nad Llaklem" 
popularnym wir6d turystów, k16rt7 
pod wpływem lektu.ry poematu, 
pralnqll 'o ujrz~f na własne OCZY. 
Jak wspomina o tym pewien anonim 
w rOltU 1866 w Iwowlklm .. D&iennl~ 
ku Literackim", Oparty rzekomo na 
J!dneJ z wllrsji ludowych o powsta
nl~ Ikały, spopul;uy&ow.ny wśród " 
luHu poełtIat Fredry dał &nowu po
czątek nowemu podan iu o Kamiealu 
oad Llsk.lem. 

Gd,by tak przebadaf ca1~ tw6r
cwlć Uterack, autora "Zemsty", 
znalazłoby lię w niej jeucze wiele 
realiów ewląunych & JJeml" pru
mysk, I sanockl\, Tak np, w Rltszg.. 
wie ulokowaJ Fredro pana Skubel
,kiego, jednego z bohalef6w komedii 
~Co tu klopotul". W Jego u-ta wlo
t.yl kapitalny i ~ humorem weślo
ny opis Jarmarku końskiegO., Rze.. 
swwie. Miejscem pIerwszego aktu 
Innej komedlt autora .. Zemsty" pt. 
MZ Przemyjla do PrteSlowy" Jest 
pocukalnll kolejOWi na dworcu 
przemyskim. 

Zwl~&kl pisarstwa Fr!dry I jego. 
.tronaml rodzinnymI. mimo te nie 
nuwat.one dłu,o w literaturze, od
czuwano od dawna. W Imienl~ u
ału, znekomltego komediopisarza 
dla &Ieml pn.em.y.klej amatorski 
teatr w Przemyllu nazwano Jre
dreum", 
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,kład, lł~ cały uereg element6w, 'l 
kt6rych rczylerla, ,cenograf[a I 
aktorlitwo III. na pewno najlstotnlej· 
nyml. O Ile vlerwnciO I o.tatnlego 
nikt nie kWe.ltlon~je, bo uwu.e 
zwykło Ilę je utot~.ml./:: z pojęciem 
teatru, o Ile nader cz~to spotykamy 
.Ię :ol formIl odbioru teatru jako ca
ł ości popn:et ulublonogo liktora, o 
tyle ze .cenOJ;lrarilll rzec:r. ma się nie
co inaczej: Ulgodnienie InonluJe 
trudnoki i lbyt cz~to dzIeje si~ tu 
na odwr6t nit w ntuce al(lorsklej, 
która Im dos<c:onalna tYm bardtiej 
arcnumlala. hi,tonl bowleln pllldy
ki tealralncj m6wl. t.e Im .cenoir,
na kapitalnie) 1"C:lY momenty po
szukiwań I inwencji, oryRlnalnośd, 
bywl, te tym trudniej I f.lu.ywl~J 
• lę ją rOlumił!. Sch!U~r powiada. It 
f.llll em lupelnym Jen lwlł!rdlenl. 
o równowadle ws.zy.tklch elemen· 
t6w. które twonIl całośe dtlela 'Cf'
nlclnei:0. ouywUcle. te p~jmuJe 
konieclnok dbalo'eI ° ,.symfonię 
Inuk wnY$tklch", ale u.ru dodaje. 
te Jawne pojedyncle .pe.ktakle bę
dl! narusue tę ró\'mowagę Irl~lIlnll· 
(Ma tu na mynl &lawo. kt6re nie 
zabije Rei!u, c~st - , Iowa •• deko 
racja jednego I drugiego). Tneb. 
mu prlyU\aC raCję, te r6wnowIca 
zawne bywa narUlilana, ale prze
tle! teatr w,pólczesny dąty wbrew 
poratkom (tym •• mym I jeco lwler
dunlu) prtede wllYllklm widnie 
do Jej olląlnlęcla. Dlatego roI. sce
nOlratli w teatru: wydaje mI Ilę 
IprawlI olromnle watnll; rOwnl. 
wainll jak In.tenluc)a I rd,.aerla. 

J: Mnie, jlko acenografowt. 
trudno nie byloby prtyltać z zado
wolel'llem na .łowa Pani, tym bar
dziej te nie Jut lo pn:ekonanl. 
powszechne I zbyt czę.te łą wypad
ki konntktu rety.er - .cenOJra" 
Onywlłcle, te pny}muJemy nad
n(dnll rolę retyleu w lpekt.aklu. 
ale pn:yjmuJ,c JII, JednocuJnle dll
tymy do parolumienia I n1m. nle
'ako uzgodnienia n.u.ych dwbch 
wizji ntukt. Dobn.e to, Jdll poro
:rumienie Jett osl~.lne. wzalędnle 
obie atrollY .kceptu)1I włune d.lsze 
u:ropełolenla . GorzeJ •• n.wel lU
pelnie ile, Jdel! ret,yaer ma włunll 
koncepcję w załotenl.ch obc. '(:CIO
.rafo .... 1. Dodłm, te mote by~ t tak. 
It opracowujemy I'Itukę w nleudan
oe) rołbldnokl • "II finale okazuje 
.Ię. te jedno I drugie D tym samym 
myślało. Ale z tym ostatnim ląC1;1 
III: Jui prawo przrp.dku - Izcv:śll 
wego tratu. 

R : _ CzytaJąc kiedy. do poduukl 
ltare krakowIkle recenzje Voglera. 
natrafiłam na "Felieton niesprawie
dUwy" ° .,Clenlach" S.ltykow.
Slc"/!edrlna w Starym Teatrze, w 
kt6rym VoQ;ler pln.e, te .,dekoracje 
opr.cow.ł młod,. I utalentqw.n,. 
tCenoluf JerlY Sl!:ymań.kl". WnolZę 
z tego, te Pana reJac.je z tym zawo
dem IĄ dośt dawne I udane? A przy 
tym I do~wIBdc%eflle dute? 

J: _ Studiowałem ktl1l:~kll 
ASP, właśnie wydział I<.'enolr.m 
pod klerunl<i~ lefli. lnego Frycza 
I od 1949 roku j.ko "modzIein,. 
scenograf pr,cowałem w teatrach 
Krakowa I BIelska. Rlesz6w jeet 

trzecim mlaltem w moje) karierU!. 
TQ, co powiedziałem o konflikcie rety 
.er-scenograf nie wynika wl!"c zc 
.postrzeteń jwidych I powlenchow_ 
oych, a %lwaze decyduje o a.lateCl· 
n)'m kazt.lele pl • • tycUlyrn spek·ta
klu. 

K, 
mechanizm 
pnez Pana. 

Prout więc wyJdnl~ mi 
opracow.nla a:r.tukl 

J: - Zrobię. to skr6taml. lIu.tru
jącyml pracę I towarzynące jej a
fekty: 

Czyt.m . cenarlusz - powstaje 
wb.J •. Następuje kon.ullacja l re
ty.erem, który albo się ,odzi, albo 
ma ,wOJII koncepcję. Po nieJ duta 
kłotnla. - Przew.ta zdanie reb:te
ra. Pótnle) - odrobin. czarne) roz
paczy; polo .... ican. realizacja wizji. 
I finał .• 

K : _ .•. który wleńCl)' dz.lelo! Rle
cz.ywIAcie I smutne. I dO'll.lc.\pne. A 
ter.1t pow.tnie? 

J: - Katdy utw6r motna uobl~ 
r6tnle I w uludtle scenolraf rOI· 
budowuje koncepcje retylera. u.ta
lajllc projekty. Kiedy :tli Jut latowe 
lidII do realizacji, wtedy decyduje 
o nich Jakoł~ alpleeu te.tr.lnego: 
.... anzl.ty • .,ech.nlcy, krawC1. któ
rzy zawaze nadaJII projektom kntaH 
oltatecUlY. 

K: - Wydaje mi .Ię, te przetrw'
my obecnle. rene:tan. dobrej Iceno
IralIi. te odes:z.U8m,. d.leko od XIX
wleaznych wzor6w, Idzie n.turallzm 
l pnyp.dkowoJ~ .pychal,. oprawę 
plastyczn, n. pozycje prymitywnych 
dekor.cJI, lutno rwląu.nych l dr.
matem, b., cZ.lem Identycznych w 
tralledll l komedii, Ilowem dalecy t
my od lublonu dekor.cyjnelo. Sce
nogr.fia prlest&ła by~ II tylko Ilu· 
ItracJII dram.tu, IłutebnIl dekor.cjll 
l jak powiedzi.łam, .taoowl pełno
prawny element .rty.tycmy .pekt.
k.łu. Co decyduje o Jej w.p6łczea
nym kutalcle? 

J: _ Jelit oparta o prawdzlwlI pl.
stykę ł .taje .Ię komentanem do 
dram.tu, ~un .. 10. nie Jest przy 
tym w.rtośclll wyd:delon, od reszty 
dzJ.łaf1 It"tf"Ilcznycb, Ch.rakteryzu
JIIIC dramat, jest podpon .... dkow.n. 
Jelo IdeI I pom.g. nuk.t tej Idei 
popnn obr.r. kutałt pla.tyczn,.. 
Nie ma w nieJ XIX-wiec:zn.j do
alowno'cł t tyclt .tereoty~. me
redl .clan l laau. który m6aJ puo
wat. do katdeJ Iztukl 

K: - A wl~ l.pld.mość, Ikr6to
wo,t.. ucieczk. od naturalizmu. A 
propol lalU: ery p.n1łtta Pan Vla
komlte pnedst.wlenie LIdii Zam
kow .. Wbyta It,rlle) pani", Idzie 
Konndowy Lasek - jelo drlewa. 
dr;lęctoł.,.. lWien~t.a byly umO'Wfl)'"ml 
.ymbol.ml. jaklmli fikcyjnymi two
rami wyobratnl ludzkieJ. gd:r.le ta
bUe. z n.plsem informowały one
cZ)'wbtołcl? C-zy u Stopki w "Pru
pl6reczce" nie więcej m6wUa o .ur
realizmie polskości u Zeromskieco 
(J.k to kledy.t flapluł mi rety.ecr 
.pektaklu Jerzy GollńsklJ. ucr.eplo,
na nad Itylizawan, izbą nkoln=\ 
pr.polska wierzba, apUdl 11091. bo
haterów IltukU Czy wrelICIe nie 
plękilll zabawę w teatr upropono
wall nam .eenogratowie hllbnerow
IkleJ wctn1zacJl .Don Alvar ..... -

Lldl. l Jerl)' Sk,rtyń.cy. tworząc 
Ironlczno-komlclllY mejani XVII
\,.,o\ecr.nego kontulta z ccrwan tuow
skll Icenerlą? Wldzle ll~my te dwa 
olt.tnle przlldatawlenla II.S Rzelww
Iklch S~tkanlach Teatr.lnych i lice
oogralla w nich byłą oetywiścle do
pełnIeniem koncepcji reiy.er •. 

J: Rekwizyt zastępujący 
konkretny pr~edmiol mote 18W-

ne Itać .!~ elementem nie 
potrubu}4cym slownego wy-
tłumaczenia wtedy, gdy sięga do 
tr6del konfliktu Iltukl. Stanowi 
pny tym wfttny cz)'nnlk ekspre.jl. 
Scenograf organituje pt"/!eciet Jwiat 
ueny odr~bnymł środk.ml nli 'o 
robi reiy!ler. Sienniki z "Rewizora" 
u Sza)ny zastępowały mleukani. 
prowlncJona.1nych elegantów - a 
więc Ulltt;poW.ty dekoracje określa
nelo miejsca a kcJI. Szajnl dtlalał tu 
n. :u .. dzl~ deformacji. wyolbr~
mieni.; dll.łal uoklem. 

K: - Przyznllm azC1erze, że ot
kuam. kiedy padnie to rewolucyjne 
w I~nogram nnwbko. bo choć wy 
woluje ono tyje apor6w I ściągi n. 
.łowę Su)ny Kromy wymieszane 'I 
uwielbieniem _ nikt nie zaprzecly. 
te w jego teatrze 'C1:i1ogralia jest 
elementem decydującym, 

J: - N. pewno. Ale ja jen:cza 
przypomnę pocl~tkl Szajny - Ice· 
nografa. kiedy Wlp6łpracowal ze 
Skunanka ł byla to wapółpr.e. 
Ideain.. J.k'" form a wz.jemnego 
dopelnlenll. Skullank. w Warst.· 
wie nie .prawdzU •• Ię; clyiby dl.· 
teco. ie Witała I.ma. bel S18Jny? 
O StaJI)Ie dzl. m6wl alę, te prlytla
Cli 10 j.ko reiy.er. scenograf, choć 
nikt nie odm6wl Jelo "Pultemu po
lu" walor6w prurdzlweso tca tru. 

K: - Problem,. związane ze snu
kil nlgd,. nie dają Ilę ł.two lormu
łOWIĆ w rpos6b prOlty, ale Ipr6buj
my. Mate ten typ teatru, bardw 
eklpre3yjnego • jednocześnie Jakb,. 
nlcuhlcego utukę od podnewki, ilU
kaJllce~o w niej Idei rzeczywlltoścl. 
ktOrą reallItuje paprZ" obraz I ruch 
fi,.m.g •• ulonych rygorów I kon
tekwencjL Mob nOllclelem tych ry
gorów byla SItUlUnIt., • niespokoj· 
1\.1m pollWdw.czem lensOw pla
Ityczn,.ch Suln. - I to bylo owo 
dopełnienie? 

J: _ Mote I tak, choć trudno roz
rranlery~ co bylo Szajny. co Sku
.nnkl I to twladclY na pewno o 
wielkiej Inte,racjl dw6ch element6w 
teatru, o aym m.rz.y każd,. Iceno· 
gtllt. 

K: A jedn.k CT:1 taki te.tr, 
dzlaJaląc poprzez nok, uczy właści
wego rozumienia teatru? 

J: _ To J:naezy obawia !l1~ Pani, 
ta łby t skomplikowana torma, w ja
kieJ pocl.je Icenoer.! Iltukę. 'eneu 
b.rdzleJ dramat akompllkuje? 

K: Myjlę lotym. Bo Jetell 
dram.t Jest trudn,. w .wojej partii 
zn.czenlowe'. fUozollcme) Itrudn. 
jest I~nol!"rafla dzl.łaJąca detorma· 
cjll, czy nie powoduje to dodatko
wych trudnoki ... dotlIretu do Jego 
It!nau? Czy widz o m.łym pr"/!YiCoto
wanlu arty.lycm:rm nie powinien 
doclent. do )lIdra ntukl powZH 
maklymałnll prostotę? Teatrow1 
SzaJn,. tej pra-toty brak n. pewno. 
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J : - ZgadUlm .I~ z Mtatnlm, .le 
w Oióle. Cly nie matna najpierw 
widza zastokow.e, zaclek.wl~ wy
olbrzymien iem. , dopiero pói.nleJ 
pakazae kolejne faz,. wtajemnicze
nia? 

K: - Motrla. bo to na peWIlO jed
n. z s.r.ybko dz.lalajllcych faJeyna
cji teatrem. ale element.rne ..... \a
Jemnicunia by~ tIlus,,", ' A n. pn.y
luaolie S:wJny - uy uC1J'1 Ołl kie
dy ele~nt.am)'dl podataw ~.tnI? 

J : - Nie. 
K: - Zładz.my tlę. K16tnl nie 

ma. l je tell na" .. ~t na·tur.Uzm .r~ 
zumiany w tym w",.dkl.l J.ko oglą
dan:e siebie 1 twoich reakcji po
pn:u boha tera. I }ego reakc je bł
d1: ie prosiem do telo wtajemnlcre
ni. , jego początkiem - to moie byt 
doPUSlCUllny ... 

J : - Pod ...... runklem, te .... Idz n ie 
pn:yj~ ł tej droll natural!.stYC"Zllej 
11 1 edyną motli"Y."II ... 

K: __ ~ wted,. doplero I,tnle)e 
celowoł~ działania SlIljn6w. a na
wet pouuba Slajn6wl 

J: - Ot%ywlłc l e . Bo scenogran. 
UlWIle powinna pocbuw.6 wldl owl 
propol)'e}e rOz.w , lIzań mylIowych. 
N.wet poprze:r. IkrQtow~t. I mote 
wlaśnle poprzez skrbtowośt. ,dy! 
wted,. widz sa.m m01e ftukae pew
nych spraw, kt6rych zrentll powi
nien nukae. 

K: - Scenorra.tla powinfl' mu 
.... Ięc pO'lostawiae furl.kt ns wlasne 
dopowi~zenla, nadając lm tylko 
właśdwy kierunek. AJe co .It dtie
Je , jełll scenografia wybiela ponad 
kon(.epcJ~ refyserska, a w przyp.d
ku sztuk Ilabych - ponad koncep
cje dramatu, gnlede . ktor. i nie 
jest. mu podporą? 

J: _ Stanowi •• ma w -able chle
ło sztuki, i albo moi e łwiadclyt o 
łndolencil rełYl!fI cz.y autora, 11-
bo, 00 Jelit t rallctne dla .l:enOlr.· 
f., wyklucza go IIpoerOd ludz.l ro~
mle>-C1ch telltr. Bo scenograf mUli 
być o:lowiek em teal1"\l - rorumlet 
Jero pr,wa I mechanllrny. 

K: - MielUmy pl'lyklad znak~ 
mitej scenoeraIii WIłolaka do .,Dra
matu bez tytułu" z pi~kną penpek
tywą tron6w, których retyser nie 
wykorzyNł: we W!lZ,)'nklcb .ce
nach po'1.OIItaty puste. a lak chciało 
stę "ZObac.zy~ tłum szlach t,. Je obllla
dujllcy.~ To Jest po proctu ~ma.r
nowana okazja. 

J: _ Na pewno. Ale z druJleJ 
.trony. czy te dwa łot. na prtoclzl. 
1C'ftI,. nie sulerowały %byt wiele? 

K: - Chce Pan powiedzie!!. et Y 
n!e robiły ze Szcz~ego ofi.ry 
konfil..k\6w .ypjalni.nych? - Mo2a I 
t.rocb~ tak. ale pn:ylDaro się Panu 
n.c:zef".l.e, i e wlaśtlie od Pana 1 wid
nie w tej chwili pochwycI111m t~ 
lU'eltie. A 10 tui dpwód na IWO
bocie interpretacji kalidej sz\ukl, na 
jej ukry .e sens,. lnaczeniowe, ktore 
nie działajl! od ra zu, nie realllują 
,I~ natychml." w śwladomołcL Kle 
dyśm.y Jut jednak na w1Unym pod
wórt!:u. wiem. te Pan pn:YllotDwaJ 
lcenogr.flę do "Don JUln.·' Molie
ra. Czy mołe: pf"06.ie o komentarl 
do nieJ? 

J : - Nie umiem m6wl~ o sobie: 
uwne uwatalem, te to bardzo 
trudne. 

K: - Zaryzykuję I podburze Pa_ 
na do buntu: scenograf \.ak skrom
ny nle moie mieć ła t\\ ego tycia._ 

J: _ To byia necz.)'wijcie az.lu
ka, kt6ra mnie mocno wciągnel. i 
najwła.6clwne wydało mi ':e Ul pro
potlO'WlI.Ilie widlowl UblWY w teatr 
molierowKi. W tej chwili dr/eml~ 
"'e mnie rodlczne obawy, c~y to 
wl.śnle był najwlMciw~zy sposOb, 
a raczej czy realizacja tej ubawy 
11(: udala. 

K: - Zlttem a-poIyklmy się w 
Teat.rJ.e S iemal1kO\\."e1 na wie k:.c. 
konfrontacjI :tcenogrd.a l publ cz
ooI;cl\' 

Rozm.włtJ.l: 

J ERZY SZVMA~$N , 
KRTSTl'NA SWIERCZEWS KA , 

I ' 
, W spółczesna muzyka słowacka 

w t.y<:lu ~ulI"ralll.J'm CSRS cor8.ll 
witku. role od~rl'w.J/I Ille tylko 11· 
teratur. l t dm ,:owle.kl •• llr rowll iirl 
ł tłow"cka muz,."". Pllie uua..ol • ." 
.traJu I pola JeJ(o IICranlc ... mi Edobyl. 
sobie w okresie OIu.tnleb lAt zwla
ucu lIowaeka twornoAć (lj:)ef() ...... 

Waf.nym wyd.rzen llrm ." d:r.lei"'ch 
.... p6Ic:u.nIrJ mUlykl Ilowa.:kleJ byla 
w 1&49 r. premier. o~ry I':u,:eo. Su
chan!! •• .Krutnll"l .... ~. l't .... ór Ie.a Jnl 
dram.te.m I :tyclI Ilowl"lckleJ wll. 
O.JMłr ...... t.al", Ile Jednym I naJbar
dllej In.a,.cb u. l'r.nlc. ciEieł muz,.
cznycb mlnlone,o d ... ucid .. tol.cla. 

Do wybitnych ... ~""o.ycb kom
polylor6w n.leb Ja" C'l.kkH. Je!:o 
d ... 1 dzieł. opero.... ..Mlałn 
5croolle" arat ,,zm.rtwyeb .... tanle .. 
IIJmulll spccJallla miIrJ" .... tłOWIC
klej tw61"'CZOŚC:1 opero_J. .,Zmar
twychwst,nle" "'}"It.wlone _tało po
n.clo n. lIet.n,-.::b .urooelllllcb __ 
nach ope.rowyc!). 

Tw6rce 1I0WOClet.lllrJ Ilowacklej 
mu~ykł .,.-mtooinnej ,"t Ale •• oder 
M07"l!~, N. w)'TÓ1nlaal. Ul/Ur."'. 
o:! ntde wuYllklm le~o "'ykl p ebl 
. .Jlllletl" arat ,.-SonaUna «Inkon" n. 
orld"lrę ka.m~rllD.. OcLIci... Kar-

ciOft ujmuje Ilę Jl6 ..... nl~ mUf.)'k~ In
strumeul..&ln/l. Z gll 2.) m "L"amem 
ipatk.Ja Ilę luo "U<ł .'illla t..o",.:er
Ik.·' na IDllbumenly nllY~tl;ow~, 
Ikompanowana 011 u .. ~~~NUII. S.OW<l.C
kle,o i>owltan iol. Nucxlow~.:o. , tik
ie lane ut,,·ory. MU1)'C," .,.Intonlex
aeJ petwlc:ca &wą l .... <>t· ~o.~ rcwn't'l 
Andt1!J Onpnalll, który m. III. na;>I541 
cykl poem"tów ... ·ok.mo - IYllIlonict
n)'Ch "I'omnlk CI\"9,;)'Y··. ·,.n s..;,m 
kompolytllł" Jest aut.ort>m b<l.ltllu .. Ver. 
c:barlka pi~in·'. 
SUlr~« Iymtonll I kon~rlOw for

lepl,nowyetl ma w Iwym cintoilku 
Jao Zimmer. Po knmpo:tyWn\w i:"ed
aleJO po~olenJ. lI"jet.,. poIawto La· 
dIsI .... HO!llubka, twórca opery •• Ra
dlin.'" będ.ceJ <\rlrrUltt>m I tyOi.a 
wsp61ttt'lneJ ",-al. Czo.Iow)lm prU'd
lławlcielem n.jmlo;inel/o PO;'o!ul<l. 
Jest IIj. ZeIlt'DkA. kt6reJtll ItuWue 
dltleło .. Oswh:cim" od.n:oclo POwuny 
.ukeeL Inll. mlodd komP01)1.on,. .10-
...uey. to Peter IWlm.n, l..acil.tav 
KupkOvłu, Ladiltav Burlu, Milo
.Iav Kortinek, j\'!ln lIf\.1.lOVlk,.. Ju
r.J ~pill:iI, P.wol S:tim.l. O,,!<.!llII 
M.rtillClt'k, Miloslav Bulik, Ivan 
P.tlk, J6ut Malovec, JuraJ liatrlk 
I Roman Ber,er, 
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JAN GRYGIEL 

Bogusław Butrymowicz 
(_ rocznicę ś",lerci) 

lIek temu zmarł w Rzenowle w 
wieku ~2 lat Boauslaw Bu\. ... ymo· 
wlez. eme~.rlow.ny n.lłt'l:~clel glm 
lI.as.jalny. TYlko nh!kt6ny rusto
w lan!e wle':bleU wtedy. 11 był M 
r 6wn let Jednym 2. u&rutonych ~
łów MIOdej PolIk!. jednym 1: osta! · 
n ich twórców neorom8nt)'tmu. kto
ny do nanych czasów datyU. Był 
ponadto śt'iśle związany swą blblio
'fali, z RzenowszczyZna - nate
tal do doŚĆ licznego ifonl pisarzy 
młodopolskich, ktOny st~d się wy 
.-od:rUI. Warto więc pu.ypomnleć 
,-,:05ylwetkoi:. 

Urodził się 17 mafca 1872 roku w 
K OlbuuoweJ. uczęncw do gimnli 
:tjum w Rzenowie. Odbył następnie 
gruntowne studia hUlnal\lstyczne, 
adyi na Uniwersytecie Jaglell<ln
,kim w Krakowie ' Iudlowal fIlolo
alę polsk, I ldasyczną, a na Uni 
wersytecie w Wiedniu - tIlologit 
lennańsk". Pótnlej pracował jako 
nauczyciel gimnazjalny w Tarno
w l .. Wadowicach I Krakowie, IWO
jlll aruntownl!. wied1-4 I wnoleą kul
turl!. duchow,,- dobrU! sluiąc miodzie 
ty. Do~ wezdnle. bo jut w czuach 
.fudiów un iwersyteckich rot.po<:1-ąl 
twórczość poetyckI!.. Wydal wiedy 
dwa zbiorki wierszy llryc2.nych -
"Poezje" w 1898 r .. I "Za słońcem" 
- w 1898. Utwory te nie t.yskały jed 
nak Butrymowlczowi wlększeao rot 
Ciosu IlIawy, mimo li byty wyraum 
ambitnych I nowatorskich poszuki
wań. Publikował równlet swe liry
k I '" ,,:tyciu" krakowskim, w "Chi
mene" I w "Maskach". 
Odkrywcą Butrymowlcza jako po 

et,- był Stanisław Pnybyszew6ld. 
On to tachwycU się bezimlertnie 
pr&ysłanym do redakcji "Z)·cla" wiar 
azem "BiaJe lab~:rJe", odszukał au
tora I ltaI Ilę opiekunem Jego ta
lentu. Istotnie - wiersz ole odbie
lająC, na 0161 od klimatu i mader
nlltycznej m.niery odznacul 
Ilę Jednak wyrulswklą obrazowa
Dl. I sucestywoośeią wlzjL Oto 
!t.lmenty: 

Plyw.j, biale l abędzie ... 
Wysoko wznoląc szyje gięte. 

:or: wzrokiem utkwionym w stromy 
bneg. 

wcląi jednym krli:glem jak w 
oblędzle 

prtez strugi ni~nlłl I zakll;te -
cl~gl. te ume z wieku w wiek 
pływają białe łabli:dt.ie ..... 

Nie uZYlkawlly jednak mimo ""
pinii Pr:r.ybystewskle.o ro:;r:glosu 
jako liryk, prur:or:uca się Butrymo
wlcz w lon, dziedzin e: twórczo~cI. 
Wychowany na u.n!wersytecle kra

kowskim al,ynll.cym z umiłowama 
antyku i ze ;l'Ialr.omltych Wologów 
klasycznych, jak Kazimierz Moraw
sk i. Jan Czubek, a p6tnieJ Tadeuit 
Sinko - u czyna próbować .U w 
przekl.dach z literatury greckiej. 
Już w roku 1904 ogluu w Spra
woz:daniu Glmnaz:jwu l w Tarno
wie pr:;r:eklad .,zab" Arystofanesa. 
W roku 1908 ukazał eię .,., Krako
wie tom l ,.Przekładu KomedII A
rystofanesa" Ulwierający "Chmury" 
I "Żab,-" w thunaczeniu Butrymo
wlcll I tom II, w kt6rym ogl03zono 
lego pnek:laCl ..... C;harne!ctyk6w". W 
roku 1910. w Sprawo:or:danlu Gim
nazjum żeńskiego w Krakowie opu
blikował pi5łl.tz pruklad "Hippoll
io5a" Eurypidesa. 

W d.lltym ciągu lWeJ tradulor
~kiej działalnoścl dokonał Butrymo
wlcz wieikieso d;lela _ pnełoiy! 
na jętYk polski . cal~ spuicitne: Ary
stofanel. - li komedii, z CZ_,O 0-
pubUkował 7 oraz 2 trqedle Eu
rypidesa. nUmIC1'Y! r6wniei wie'e 
liryków Fryderyka Scbillera. 

Nie DoiĆ Uumacted jest ta jed
nak na jwdnlejus, lect Ich jakoU. 
Butrymowlct, wedlug oplnU takich 
~nawc6w jak profesor Slnko olh\l' 
1'1,1 n!nwykle wY50ki potlom w 
swych pracach. Profe.or JuUan 
Krzytanowski tak ocenia llumacJ.e
nJa Butrymowicta: "Bulrymowlcz, 
nie p!erwSl:Y I nie ostatni umiał do-

stnec. te be:or:wstydność Arystofane
sa jest ,enlalna. nowoczesna I wy
soce artysłyctnl. l umtal ją konge
nialnie ukazać w swych przekl.
dach. Nie cofaJ~c się przed trudnQo.. 
ściami, którymi najewoe są teksty 
Arys:ofanesa. J.Ilfówno tam, gd1-ie 
wprowadza on zabawne kalambu 
ry, jak tam, id!le odtwarza swoiste 
koncept." ludowe, tłumacz polski dal 
Jeh znakomite odpowiedniki za
czerpnięte :or: folk loru wiejskiego I 
miejskiego i O.!licgną.l w tym ukre
sie podom, do którego usiłuj~ do
clllgn~ć się tJumac:or:e d :or: i'lej.i ..... 

Bogusław Butrymowicz. skromny 
nRuczyciel gimnaz:jalny i zapozna· 
ny poeta, dał lIteratur:or:e I teatrowi 
polskiemu IkRrb. z kt6re,0 c'Zęsto 
korzystamy. D'Zh.:kl niemu i Edmun
dowi Clęglf:wlczowl. Arystofanes' 
stal się w Polsce z początkiem XX 
wieku pisar:or:em bardzo populllr
nym i ta popularnośĆ nie wygasła 
do dzU. Komedie starot.ytnego sat,
tyka w przekładzie Bulrymowlcta 
Ctęsto grano na scenach polskich I 
wydawano w kslątkach. M. In. wlęk 
s:;r:o~ komedII wydanych w Polsce 
Ludowej, .twła~zcz.a w roku Arysto
fanesa, ukazało się właśnie w prze· 
kladach Butrymowlcza. Nic dtJw
nego. te w uznaniu jego !Bslu..: jut 
w roku 11113 puytnano mu dyplom 
w.p6łpracownika PoJlkleJ Akade
mII Umlej,tności w Krakowie. 

Pod konJec pracO'Witego tycia za· 
mlenkal ~ swojej córki Aliny Bu
trymowicz-Grochalowej (równiet 
poetki I nowelistki) w Rten.owie. I 
tu po 3 laiach pobytu :unarl. Jego 
n.zwlsko wyUocz.ono uotjmf litera
mi na tablicy LIceum im. Konar
.kleJ:o w Rt8!zowle, wśród zasłuto
nych w,chowankÓw tf'go ukladu. 
W roctnlcę śmierci trzeba przy
pomnieĆ wkład do lIteralury I kul
tur,. polskl'J BogUSława Butrymo: 
wic1-a. gdyi jt'O pOstać stanowL 
piękny przyklad twórczego nauety
clela humanisty. któr,ch t.k wie
lu z uporem I amblcJłI pracowało I 
pracuje na Rze~z.owszctyinle. 

Oc;.,. q OIleń. aoło je.t twlete.l.dłtłP 
Włos 1ołoUUl, pulIII I",b, ptd IIlle-

, IIlem uhu!lelll. 
Ulta koralem, purpu,", J&101l,. 

PISki m i p.nno d.,trr,.UluJen I1;0d)', 
.J.lI; .Ię 1owadlllll,-, Ja«IId., '" łr"deo:l, 

U.t, u ehticllll. płeG blej ... 85etD 
bt.dem, 

ZIj' nkaplĄ k_llI, wlosy lHI.ke.yna, 
Cu>ło tD.Jlownill" a ""' pt.u)'ó •. 

Kojarw mi .tfę len MorIn"" z za
pachem lata, mall.'rtl j JUjtbnum 
chŁopcnn, co wprost nie umie/qe 
mówić, wpitoł mi w mikroskopijftll 
, bardzO' intymnll .rtambuch. poWt/ż· 
,ze credo. Ile tozv póiniej, Icledl/ 
p"zyio.tti 1'1 t'W(Id, lit zmłenUa, '1'0;
r~łom to h.lltro, pod-nol.adomie tkwil 
we mnie przede WlZlłttkim. niepokM 
o jogodll." T01.ei kledv Hoło~bek z 
wdziękiem (pfZł!Wl"Olnaicł.q p\"Z1I
pomnlol mi to Ołobliwe 101Imanlt 
m4tur.r:v.tu, coJ z kuntnq(!lIch. kall
tonÓ1D i de1łcllch. lal przemknęło 
ctcM J)Ue7 mól dom. 

lnicjotlf\OCl Holt~uklewłuo.. bil 
P'/"t'ek,.talcit Studio tJJ 1'1 kur,. lite· 
rot",,, pol!klti, podtunq!! nam urole 
poezji dawnel I .odllt jel blolle 
jwłelfte"o aktM'!lDa, Hultrotoone"o 

I 
muzllkc; .~arlfCh ml"r:c6tD, na pe:.on~ 
je.t na. IlIle cenna, że warto mówił 

ol tvm comiuiłcz"vm wlldal·uniu. 

I
OeJ1lwHcie, że ma ono l'WOlenntk6w 
i wrog6w, ole ('i ostatni rekruluJq 

rię tlllko % kręgu IIdmłrotM6tD co 
noJwlJieJ .. KopitlIllo SOtDl/~ ł.te 
mam zamUlru im poJwlęcllt ni ,w
wa. Proponuję notomio..!t lDpr01DQ
dzi!! k14'ólDkl 1'1 X I Xl klarach z 
programu SwdUl-U, bo wierzę, te 
mlodz! ludzie, niecrull b1/Ć mate M 
"roki płękneao !łowa. podaWdfl.6l1O l' 
pro!elouk.q ~l'Owo~clq, zmleniq 
zdanie łlucho;qc Holoubka, ł.opic
k ugo CZll Ku.c6umll. 

W oltatniq niedzfelę donalUmll 
~wię1'11I .kr6t J)OLrkie"o boroku .. w 
kt6r~ domlnouxa14 lirlIka, et'"otllki 
ł odrobino łal)'Tl/. Id raczej krqiq
co wokół 'praw .erco. BIllII wieTue 
Kochow./deao, Zimorowi.czo, oboj-
111l MoruIl/n6w, Trembeckiego i za
bOW7l11 por4dn!k dla. mladllch Jana. 
AndrreSa Żlldow.kleao o pr21ldłuQim 
tlItule .. Gonk4 wołnolć młodzl.-IUka 
a lbo oapowtecU 'Ul .. Zlot. jorl'TJlO 
m.1lże,hkle" pt'zu jednq damę 
dwo,.,kq imlnd~ druaic:h. Wl/TOŻO
ft.O ł no. Widok podana". Domq wWN
ża;q~ i M widok podo,qCCl bIlla 
Horowi4nk4, ~.nęcmk prZllbf'ono 
w xVl i -wiecZft'W ko.tlu"" kt.tref 
IItlto'PeJ oprawY przlldawalll boro
kowe kattCOłlll 2upolu łnru·umenłol",,,0. 

_"Słońce matowym złotem błyska 
CHlem lipowy spadnie puch 
więznąć na fali miękkiej grz~:or:le 
Cicho - prut łrodek a roc-zyska, 
Nlb,- wcielenie łe:or: I skruch. 

ColoU le"o przed",w~,cia W1Ida
Je mi lił jedn.q z na]mqdTile';,zllch 
jOf'IfI ort~"'1fC"ztlC"O ucl'c,u'.i4 MiUe
fłlum., o koncept Ha1tua:or:kiewicltl, 

---------------------------------------------1 ktÓT1l ki.,-u;. Sludiem-63, iwi4dczll o dUie, (nwrncji lego rnokomilego 
talistycm,-ch Europ,. uchoElniej. u- okfora ł r etyterll. ZruZłq o następ
mowa monachijska, niemieckie h,· nllf1l ;ego .peletaklu mom flodl'leję 
dania wobec Pol$ld, dlllianl. do woJ- pi.ro!! z rdum"", ."tuz;ozmem Z4 
ny, stosunek sił, sytuacja w Euro- mluiqc. 

LIŚen: z SAN smo 
Jeri to aajlepata pewleU Alberto 

VI,ev.nl wlod:leto puaru .• W7l1aw
ey w,p6łpraeowIILka wielu eZ~lo-

>""'. Albert_ VI.en.nł ~ł aatorem 
kUk. powideł ps)"cboloIICln,ch, 
któr}'cb lematem a4 wspomnlenl. 
mlodołel, slll~ce autoł6wl do re
Ir.ooslrllkcjl bcla wewnętn.ncro je· 
10 bobalerów. Rówolei w powle/icf 
"lsłłelo I: San SIro" bohater _ Ita
I')', samotny ulowlek, odcl~t)' od 
świata w .wojeJ IruJuowaneJ wUII, 
rOlpamiętuje .tracoD7 nas Iwe,o 
Jalowe,o hela. kt6r, smarnował 
egoizm matki I Je,o slaba ...,ola.. 
,,"ed nytelntka01I pnCluwaJ, .Ię 
obra.,. wrate6 I uezu6 celero tycia 
t':Ilowlekl. któremu PO.oatala t ,.lko 
pustlr.a I ial. echo tamlych dn1. 

Ouowlek ten u kresu Iwoleh dni 
oenlJdu jc Jedn.k", pnyjatnl I 
maI. d llewcl)'JIka Jenl I n.dl:'Sć 11-
" ublooe •• tycia. 

Clytelnlk nletw::rkle S1:czene I ze 
wIrulZenlem prtcbwaJ będzie 11-
rycan. w nas troJu plekna pnyjain 

i ih: lee1l:a I slarelo e-.:lo"leka, k16M1 
autor kreili PO Illl. ln:owa:ku I do· 
clekllwołcl. pt,.ehol& .... 

K.Jłqik4 tlkazola "ę 
Pati"wottego lnatl/t-ulu 
cze"o, cefto IZ Zł. 

fta kladem 
Wlldowni-

TAJEMNlCE STAREGO 
KRAKOWA 

"' .pneddy ukaz.ł •• Ię kJl~łk. 
hoa Adamclew.klea. .. 'hJemolce 
"lanlo Krakowa", Autor Jut popu
larnyPl dllno·kanem, reporterem 
krakOWSkim. Nowa pozycja Adam
IIlewakle,o Jest daturm chiilem 
w1daneJ pned dwoma 'a', k81.łkl 
"Nie od ralu Kraków .budo_no", 
która '7'lk.la dute uluaole .ykl
nlków I t'~cenlcnt6w. Autor aaobę
eony po"od;eolem upra .. a osyłel-

To nie obraz o~str(JkcIlJn.1l,· \'lk6w w a"'eJ uoweJ kslalM na 
k . "Iułny ,pacer po Kr.kowle, ale nie 

ate odbicj~ UJ CI nie wystawo-, tylko po mldele opa .. nym dawniej 
wym. l'I"Iu"ml miejskimi .. dzli plantaPll, 

Fot. M, KOPEC Ices takie po ~t.Dac.lł saJęt,-eIl 

J'lflCS mlasto w~p6lezestle, kt6re IQa 
U km dluloici I 15 km uerokOileL 
Kaląłka posiada kl'l' C3.ęłel: 

plerw •• a poł"leeo"a Jes* Krak_wo
wl naj.łanzemu. Dlateco I.wiedza
Ul)' wlkopall. ka l\aroi,-1.nośel w 
lIe1Iel'6inoiel le, które 1I0da',. od
łlr1te na terenach No~eJ Uqt,-, DrU
,.a nę'fi upolnaJe CJ.,.felolków a 
w,olkaml bada! • eUlIów mleszną
e,.ch się w nul.ym 'ł'76Il\cleelu. W 
ostatniej - Jest mowa o Krakowie 
dllslejnytn I ju*nejslym. 

l\Iołn. Itwlerddć, że. ksl~tka Jesł 
nleawyltle ndelnym l au,edyw
D1m pnewodnlklem odkrywającym 
nam s tare I nowe tajemnice łY.lląe
letnleJo miasta. I dla telo lasłuluJe 
na SICle:6ID' uware: ea,telnlkow. 
Nakład Krokow./cie Wl/dCltonic'WO 

Lllerackle, c.na JO d. 
Równie' ftaltladem lea01 101IMtD

n lctwo uko.ta lo .tlę pou,.o(I."'Ć hobelU 
Czo. jkl "NI",dll ftie 1DI/jd, .tO mqł". 
ceno 15 zl. 

WlldownlcuDo •• h kr ll" przcko;z:o/.o 
e%lltelnlkom tDllbór lO nowel Jacka 
Londonłl. Wtlboru dokonał Ko.ał
",fer. P IotTow.ki, ceno 10 zL 

Historia naJnowus , a naec6~e 
wydarzenia paM.adające ~"zek :or: 
dtiejaml 11 wojny lwI.toweJ n.dal 
pujonują wielu ludzi. Oprł;cowl6. 
tego okrelu nie ma wrt wleJe, to-
tei kaide wydawnictwo trł;ktuJące 
o Iprawach dot1C2..ącydl olr.resu 
1939-1945 mote Uctyć na duł..r po
pyt ( Izybkle zniknięcie z p61J!k 
kslęlarnł. Odnosi aię to równiei 
do kslątki Ma rU TarJeJ5kleJ ,.ROK 
PIU':ED KL~SKĄ l wndnla 1138 
_ 1 wnd nll 19!1t", której jut trze
d e ... ,.~n1e ukazało al4 oltatnlo 'IV 
Bibliotece Wiedr:y Historycznej W1-
dawnictwa "WledZfI Powszechn . ... 

Wydanie to rozn~rlLOne, uzupeł
nione ł ,,",zbogacone, w wyniku dy~
kusJ!. jakie odb,-łyalę naCI ItIlątk, 
w kilku placó ..... kach n.ukowych ta
znaJaml. Ct)'telnlka z wydarzenia
mi poprz:edZfllllcyml wybuch II woJ
n,- 'wiatowej. Walka o władzę i. s,-
tu.tj a w Police po śmierci Jótefa 
PilsudskJelo, poUtyka nądu Trze
eleJ Ruuy J rzII,d6w padstw kapl-

ple w prtedednlu traglcznego Wr"U-
'nia 1939 _ oto sprawy. a których Co do reutll JWog1'om6tD mlfłlone -

I 11 I b t.. go tvgodnio - poWiem że ni,okol!! 
- w op.rc u o czne oga e r - ich bl/la w ;z:g0d.2:le z oplniq no;.ta"o-
dla - plS:or:e autorka kslątld. Dodaj- rzalUl/ch pn·.Clundk6U1 telcwi.l:ji. 
my, pisze w sposób pr:;r:yltępn,-,uo-
:rumlal, dla maaowe,o uytc1nłka. Przero.ł.flle ago."nle. itl z rledmill. 
wykou7stU),C nIe tylko oficjalne dni ieh oglqda"io poWatoło. nleope· 
dokument,-, ale takte materiał, pa_ t l/C.łno papka, w którq .łomienU lię 
tnlę1nllcanltle, prasowe Itp. flower JllqtkowlI teOfT z Poznania 

Morka Okoph\sk!eao, rdll.n-uJqce"o 
,.Rok przed kh:lk~" lo lektura In- ,.Ml1rch~la ",~bego CI .prołnego", 

terelluJ"ea. uchęcaj.ąca do d.1artch Spektllkl rlllźlI l dil4ŻlIZ1tami, bIl i zu
Itudi6w, pomocna w It.el"zenlu wl.· pelnie nfelrleU/łJIy'''lI i "dllbV nie 
dtY o t.mty1tl smutnym okr"l.. j.dtta "opitoj",e zbudowono rola, 

Generał Pa~eł Iwanowie. Bato" vtu~ana w .tlllu irOlłicznego pcr
downdtił w roku 194~ radrJeclUI 'V/ lu" Józefa nl/ilewlezo (ntepdll' 
65. arml, dzlałaJąc~ pr~clwko woj. cklor4 rzuzow.kleQ'o leotru) nie 
skom hitlerowIkim na te renie Pol- warlo cllllbo. bVlobll o nim piłać. 
skt Osl.!nl etap ' ,-ch działań _ Ni. tV ... " lak.ie c:or:lI .t dwóch. gro};. 
walki w relonle S~eclna I wyJieie nllch hu","oreaek Mroiko .pekla /d 
II~. armil na ter;4orlum nlem!eckie (1l'01ru ponledl'falkowego wUloWil 
jest tematem w,-daneJ w tych dniach w,zll"kltł bla.kI. O II. "Jeleli l

' bill 
puet Wydawnictwo MON kmltik! znakomłtq dowkq leol'" UJ mlnlalu
gener.la Batowa _ .. OPERAOJA rze, o I~II!' .. Kllno log w rOt:.rce" 
ODRA". włd(!iwie ntUlIł i poza Czechowi-

NIe lą to wspomnienia woJeńne, czern, kl6rll plęlfnle wJKldł w gór"" 
ale hl.lorycme opr.eo ........ nle operli- ton poez;! pUl/ podo.wanlu ponurlIch 
cJI pu,eprowadtonej w ramł;ch kwutU "wra.tllweQo" kvno1ogo. ;0-
II Tron tu BIA!or:ulklego i poslada- dowlev Mlmor Mroiko łokol mi się 
jąceJ powaine maczenie dla końca. nie objaWi" 
weJ faZ3 walk II wojn, światowej Z reporla iu. .połecz~go: w.pomi
w Europie - bitw, o BerUn. Woj· nam ten o: Nicuawie - mld(!le u
aka 2 Frnntu BlałoruskleMo przeła- młe~o/qel/m, którem" kO'll eeznie 
mab WÓWCD' obronę hlUerowaką trzeba do o~vwienlo małego z..,lcladl.' 
n. północy, doclerAj.c do B.lt,-ku p\"zemll.lowe"o; w.pomłnom dlaleao, 
w rejonie ROltocku 1 uwill,- nld te no belTlltlt" t Nlutowo rwbq. nIe 
niemieckIIm zcruPOwanlem berllh- .lilii dlol , go, ie Izc-tegdlnle dobru "O 
Iklm, latowe do natlll"clL Wyke- p,z;~rzqdzono. Znomll bowiem ten 
nanie ttBO udam. nie było Jatwe, ,tff1'20tIlP reporto.:iu. omalllm mia
naletalo .foflować pod ogniem nle- ,'eczk\t, gdz;e poezjo w1/mieuona z 
prł,1j.c!el. Odrę jakte 'urokl! ubOQq ueczllun.lo'ciq tworzll maIli 
u jej ujścia , w dodetku byl kwle.- epo.Ue o codtitnnl/M. bV1owoniu i 
cleń, rotlop,- I woda wJ.blerała z,o- o,obJ'cle obmitr:or:ll1 mnie tetotllcz
ddn,- na godzinę. łlt llvtCl1tta, tvpu; co nom to ojcowie 

W trakcie operacji oddrlał, U3 mll1lla, le zoblltko~ komicmłczkl 
dywiz,H piechoty obaadtiły SzcJ:e.cin. n"%CzeJq, lalar7l.Ie nie Jwlecq, o bru· 
któl7 poddan, :or:cmal pr;z:et whldte ki • • trouq kocimi Iboml.. 
m lejlkle beJ. walkI. NIestety, hltle-
rowc,-, OPUU.CUlJIIC miasto IpvWO_ 
dowali wiele zniuczeft, r:wiięk.to
n,-ch jenne p6tnieJ pr tez po~sta
wlone nad OdrIII eklp,- dywersantów 
-wodołazów. 

Ksldka B.to~ prr.ezn.aona jest 
pnede 'IV'Z1,tklm dla czytelti1ka 
wojskowego b"d! inteteluJltcego sl~ 
historiI! dtialań wojennych, .łe jest 
tu takte lporo clek.wych rzecty I 
dl. nas - cywnów. Szkocla JedynIe. 
te tłum.ctenle uwiera sporo rusy
cyzmów, 

(.) 

P . a. P.nt Zdyts Wojteuk _I~'e w 
tym tYIMnlU na uuelóln" UW'It: wid 
nle prz., nlulczo,snc .lormułc ..... 'nle " 
"uw.intl uWIlIze". Ir:tór)'1Il nu ur. clylQ 
prze<l oIIe1oytlDlem .. bndzo w.t.nelo 11:(1. 
munlkltu". CQ'tby to oan.eul" pon".,;· 
ny reneullS bny"-klelo Jelyll:. w WewL 
zjU 

x. 
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Na per skim rynku 
• ,Koalet1l t:llko do l4t lO ~atrud

ni.:' - sporo onon.!ów te, (,.dcl u
wujl! lię o"totnio w.fród ogłoszeń 
to pTluic. Podobne .:"iout'TIill napl ,,
wo;ą do urzędów lotrudnirnto. 

Kto ,Kłoda tt! ofcrcJl1 Jakid fa 
dzied..linll zotrucbuen!o wl/TIl.agojq 
tok 1'"1I0orll.lJ/c.mie pr;tlutrzegonej 
gronkfi kobiecego toił'ku1 

Ano, spróou;m" odgadnął. Maie 
JokU Dom Modli P03lukuJe te ten 
Ipo.6a modelek? Mo':e L OT $tuko 
Icewordcu? Moie chodzi t l.l o balet
nice? Albo aktorki? MQle o .!'tafll
uki do rewii P'. "No perskim ryn
ku"? A moie o kobiecq ulogę 
PTllI.nlego pojlUdu n a Kłlętuc1 

Nie - to nDlIk l e, noJzWJlkle}n8 
tok/adU puemllslowe to nOl!JII11. 
kraju to ten to dzlwR" .po.6a '\.Ue'
bujq ..• robotnice. 

Zabtt', trudno dociec, co powodu
Je fobrllkomi PTZU wUluw.anlu iądali 
równie obsurdoinucl\, .kqd ich I,k 
pr.!ed ITZ1IdzieltoklLkuletnlmi "aru
!lkomi? Nielte'IJ, to takie rrudno 
odDodnqt. 

Moie dVrektoroWi podoba ;q ,Ię 
tlllko dwudziestolatki, moie QlÓwn)l 
kriqgowlI dowiedzla i się z 
z ,'pTtekroju", te lWio t na· 
leill do młodllcl\ , mlod,zlIch 
najmlod.szIICh ... /cobiet, maie pTle· 
wQdn;clqCll radU zakładowej chce 
w ten "posób w:-m.ocn it fo.brIJCZnll 
zelP6ł jazdll Ilgurowej 111:1 lodzie? 

No tok, ale przeclei to nu ;0 -
k iJ jeden, odo,obnionll zaklad po. 
ItaWU lok niefortunne warunki. A 
więc odpadli. chUbjl teoria l' dJl7'ek· 
torem, kJi,gowl/m i przewodniczq· 
cttm. Szkodo. bo wiele moall'l WII· 
;o.łnić. Co więc pozostaje? Wqs/co 
pojęty ",teru produkcji. niewlołci
wie rOlUmtone dobro labryki? No· 
tL'et to nic. bo przecież prud trzlł· 
dziutojednolelnią kobietą, zgodnIe 
z nlluym ultawodllw,twcm,' jelt je
.ze.:e prawIe ćwierć wieku prllCIl 
zau: oclowej, Nawet względy domo
wo-rodzinne wllroinie prumllwlo jq 
no korzlfŚć zawodowej pracy kobiet 
po tTzllcU:icstcc, które najcz,łclf!; 
zdążyiII już robie ;o/co.ł zorgani:o· 
u'oc dom, urodzić i nieco odcho
wać d:-ieci, cZllli ie do pracy :-owo
dowej mo;q wło.n!e lep.ze worun-

• 

ki, nii o dziesięć lot miodne lc:h 
kOIdanki. 

A Wl(C jak no zloU, nic .tę nie 
zgod:zo. I to, te w tvm wnllltklrn 
nie maino lię do!:nlkał! )akiegokol
wiek .ensu, , eSl nCleplSllI ie groine. 
Bo równie dobrzE!' moteml/ II' nie
długo dotlc/cllć pTzll)mowanla do 
praell w pr~emllJle kobiet do 101 2S 
lub nawet 20; ol bo robotnie lyLko 
" b!ol1d w!oloch C:-II przeciwnie -
ogniltl/ch brunetek. Kto wie. maie 
,ui wkrótce prud prl"ll,ęclem do 10-
brllk! b,dzie rię mierzllć kobietom 
obwód 10UJ. Wtedll dziewczynII, 
.kllldojqc padan.e o pr:-vJęcte do 
prOCII, "lIpine: .. Mam 7 kteu ' I 90 
cm w btuJcic ... " 

Ksantypo 

I. D, _ lhcsl6w: W wlernaeh Pa_ 
n; nie r.nalailUmy nie InteresuJ IiC'elO. 
Snk Im ca~roju pOetyeklello I Ja
klchł elekawn,.tb .formulowań. Nie 
wid'l:imy powodu, by miala P.nl t r.· 
clł! dalej Cut na tw6~zoU POOtyck4. 

J . Z. - Rlenow : NJestety. r. Uu
mac:/;lInla Die Mony.tamy. Wie":/; nie 
r.robił na na. DaJleOfte~o wrażenIa. 
Trudno nam sle r.orlentował!, er.y to 
wina orY,l! lnalu, er.,. J)nekladu. 

Z. O. - n .en;'.: Trudno nam wy, 
powiadać ląd,. o Pana rnotJlwokJach 
poetyckich n. pod.t.wle Jedne,ro 
wicrsza. N'wet. I!:dyby nam sie 'PO
dobał. nie rY7.ykowallb,.~m,. 1. J)\\. 

bUkacja, ,:dyż lo może być jedyny 
... ·Ieru. klóry _le udal, podczu ,rd.y 
m,. ,t.um y alę pub I;' " "lt utwory 
I)O(!tów m:o.:yC'h, lael j u t .o::· oA ufor
mow.nych. WI"ru unztą JClt do4ć 
kIlIt ur a lny. I«r. mało obra~owy i w ... -
rul&ty. 

J . L. _ S,.: I"tkOw",. !'ow. JasIo: NI .. 
~:{OnyJI"rny. W'ern r.byt Irn,dyeyjny 
w form i. I ~byt patetyczny. 

S". n. - n ,e.,,<;w; "Lala" _ Iwo· 
nlcs, Sw. ę . - Wojk"wkll - Nie be
dll-cmy >1(\, 110, ... 11. Wjerne nie maj~ 
warlości arlyltytlnyf:h, 

Fot. M. KOPEC 

ZOFIA T-E$NIAK-
kierowniczka Oddziału Dziecięcego Powiatowej 

Miejs~iej Biblioteki w Dębicy 
RYS. J. S IENKIEWICZ 

Powstaje antologia pieśni 
"z piekła dna" 

Un{kalne wydawnictwo pnygoto· 
wuJe obecnie SJllski Instytut Nau· 
kowy w Katowicach. 8~dlle nim 
zbiór piosenek i pleśni. które po 
wstał,. w hitlerowskich obotAch 
koncentracyjnych i ZBiłady w la· 
t a eh 193~1945. 

Wydawnictwo to jest pomyślane 
Jako jeucze jeden dokument, obra
zujqcy :tycie w obozach i walkq 
wię1nl6w o prawa ludzttle. Wie
my, te ruch oporu n~ejednokrotnie 
posługiwał się piosenkq m. In. dla 
przemycenia ważnych wiadomośCI. 
w celu łc:onsolldacjl wsp6ltowar-t)' · 
ny. Piosenka była niezawodną bro
nilł w ręk';l bezbronrfych, wm'lac· 
nhla p!ychlcr.nle ludzi, poma3ala 
przetrwać ko.szmar katowni hlUe· 
rowsklch. 

Antologia pod tytułem "Polskie 
Pieśni Obozowe" zawierać będlle 
n. 800 str onach druku prócz piose· 
nek ich dokumentację, fotokopie, 
d.ne o autorach, notki wyjaśniające 
sytuację w jakich powrta!y Ud. 

Strona m uzyczna antologii spo. 
c.ywa w N:kach prot . J a"a TacIn ,., 
komC'ntarze I s!owo wlą:tące naldą 
do AI~\:!Ial\d1'll. Kul llil~wtcu. kt6ry 
S8m jest autorem ~4 pldn! I pnsh'da 
287 utwor6w powatałych w l'7 obo-

uch koncentraryjnych Europy; nad 
redakcją całości czuwa doc. J 6 J.e t I 
Llcę~a z InBly~utu Sląskiego. 

Zbi6r ten na pewno powinien był 
się jut dawno ukazać, ale pocie· 
szmy lię "lepiej p6tno nU wcale" . 
Powinien był, gdy'i. Polacy t~J wo· 
dliIi w organb:owaniu tycia kultu· 
ralnego w obozach, chroniąc tym 
samym siebie I współlowarzys-t)' 
pn.ed załamaniem psychicznym. Z 
lego tei tytułu własnie my byliśmy 
predYSpOnowani, a zarazem zooo· 
wiązani do utrwalenia tych kart 
historii dni obozowych z łat 1939--45. 
Uprzedzili nas jednak Włosi. kt6-
rych wydawnictwo ALFA w Bolo+ 
nU drukuje ju! antologię pol kieh 
pieśni obozowych. R6wnle:t: liczne 
wytwór nie płyt m. In. angielska 
"Columbia", wIoska DPG (DIschi 
Nuova Generationc) i nlemi "ck : 
"Polydor" nagrały sIawne jut w 
Euro!,ie plc!ni obozowe: "Chor;!! z 
piekła dna" I "Kołysankę dla synka 
w krematorium" w interpretaejl 
nlestrudzoneł!O populary zatora piC'· 
śni obozowych - Aleksandra Kul ~ 
siewlcza. 

Zb'6r ple~nl obozowy/'h !lk,ate si ę 
"nkładem Instytutu SIĄ!lk lf'!lo w 
1967 r. M. G. 

Opera wg "Matki Joa nny" 
W planach ~omua !da Twardowskiego 

Jak Inform~alijmy, miody tw6r_ 
ca Romuald T wardowski zoslał nie_ 
d.w no laureatem mlędzynarodowc:o 
konkul'lll kompo"ytorsklq:o z okazji 
ZO-Ieda .. Pr .. klej wiosny". Kompo
r.ytor ten, uczeń BoI"I.wa Woytowl
cu. a pott:m Nadli Boul.nger , m. jui 
na lWym koncie I Inne '-'aranlczne 

Lat05r.ewlklego oono'nle wy:rtawlenlll 
"TragedyJ" Q. tel scenie. Co do dal. 
uych plan6w, lo i ~u ~nAjduj ll odbi· 
ci!! moje zainte resowania. urówna 
formami scenicznymi. jak I przeszlo
ścią. Od dawna (npuje mnie pro
blem.tyka .. Matki Joanny od Ania· 
16w". M,..lę o jedncmktowej operr.e 
nR len temat. Nie 7.de<:ydował('m lic 
JCI1-CIC. a y opn«: l i( n. wt'fsji fra n
cuskieJ, czy tri. wykonysllll: motywy 
plekncao opowiadania. Jarosława 
IWlllr.klewlcu. (Kt·PAP~ 

Zdariłzia 
tygodnia 

Z okuJI WoJ .. wódlkl('IO zJaZdU Z~L 
... fheszowle odbyta lIIe premier. krbl_ 
komeuat"""elo IILmu ni .: "SlUjk chlop
ski", Ue.lI,ow.n.u!'o pr7.e.~ Wyt",b", le 
,.UmOw o/rwlat.......,.ch w Lod~I ... re' d • 
krótkometnł6wkl .. wYP'dlrl na !be
l17~clytnl.. w roku 1937, wte,.kl! 
$tr'Jkl. demonnucle I rcorll!$lt polleyJ
"... K_"un: do tumu SI&n.,..,.l. au_ 
te.nt)'etne dOkument, I WJ'l)"oWledll u
ctHtnlków wypadków I pamlo:l.nlkl chlo. 
<>ów. 

• • • 
N. ~t akrom"Y, ale .... ,.R'I[ I,.., 

otnym.ł od wl~dz TUI. L.lkl Mlo
r' w R .... owle .. K.<"perek". Deeyrj. 
umle.nczenla "KIoe'PeTkIl M 

... loulu po 
BiurU! w~taw Artystycznyeh pru pla. 
cu Zwyc!f:SI,w, S D~ J)eW7\(I nie rozwił!. 
2uJe klopotÓW lokltowyeh lej pllC:Ówk1., 
• szc~ególTlle • sal. n. wyńl/py. nie
mnieJ jednak pierwSI')' krok zon.t !TO
blony 1 elel'l>!1wJe naletJ' Clel\..aĆ ~ dll· 
.,L 

• • • 
Od • Jute.so >:!o • mar" P'lV'b!'W.1 fil 

Rteszowuczylnle. upra..QłIy Pl'Ei!Z Pol· 
.k. A.:e"cje Jmpru Jlfly"yem,"" 
.R • • an·· I Pań51 .......... 'e Prtedwlęb "11' • 
• two Jmpru Estr.dowych w AZeRO
wi. I.eIop61 RIo>:!!a I 'felewl' lL BuUl\sldeJ 
':-:RD). 
Ze~l, .. klb",,"o !!kl.>:! ... chOdzlll: 

plOOienk",kJ Pel" BoteMr. Hcl«" thle, 
pl~nka" mun:yńakl. wy,;te!luJllcy goł
elnnle w lele ..... 1111 berIInHklej _ J.meos 
pull .. ,. oru %erpól mW'}'czny Vcrena 
Comboo .... y""~pl/ .... Debley. 8talo_j 
Woli. ClorllC'lC'h. Sanoku. K,"'nle I Prze· 
",)'l.1u. pl"'!edll.w1aJIIC' proc.:.m pn.: 
"K'nllwatowa II,K)lkllnle. ... 

• • • 
l bm ...... u W)"S'UI .......... ej Domu Sztu. 

ki pray ul. l Mala w "Rl;8szowle aaJnau
KUrowany lańal cykl o.l<:z:ytow JX ... lA
Of\erdo da Vlncl", obeJmuj lley • ptelek. 
eJI. Or«anlutor, tj. Biuro Wy.ta .... Ar
t)'IItYC1l.llych, Upruu f.htlnycb do Wy
-IOłuetuonla kolejn)'ch odelytW_ 

• • • 
Dl. acu:z .... t. Tysl4eleel. P.llstw. 

f'olłkl c,o orar. celem pobud ~enl. "'ln
t".esowań d" dJle jaw poLakl Ludowel. 
Mi.n!~er5Iwo Kultu..,. I SllUkl ora. u· 
Interf:llO"".ne Incst)'lucJe <>głOlUY kon_ 
kurs na pr.C'<!; hlalc>ryC1l.ll. pod ballłcm 
"S~ukamY Tacytó ........ 

W konkursie moc. wn.t; uddal hlft,o.o 
rycy, l'eJl:lonllne lowarzystw. kuli ural_ 
n .. , ..... poł)" 18lnIHesaw.1'i hlstor l •. Pra· 
ee k(>l1kIJTłowe m\lg4 m!C'ti formo: 0P1l ' 
C'owal'i, .!iU: \cńw lub pnyezynkOw h ... to
ryezz,)'ch. wyllleZ',!IIC paml4lk.rskle I 
kronlk.rskle, .. lem.lem prae Winny 
byt; dzieJ .. z okruu "'lecl. PRt.. Ter
mlfl n~d5yIDnla pnc >:!o 10 czerwca br. 
pod .>:!r_m red.kcjl "Kurier. P~ 
alcl ... o", W.nuw', ul. 811me .. 11. 

• • • 
P.ń .... OOItY Teatr Im. W. 81emanko

.... eJ w R~"a:ow>e wyll.wla na Icrenl. 
woJeWÓ<'l2\w, p!ęclo~kloW" kom,dle 
Molier. Pl ... Don I" . n". klćr .. J p .... tnle
ra od!;))']. ~h: w S\.alowIIJ Woli. Rety. 
5en. E:wl.. Tur,k. . uyalenl rety""ra 
Ad'm ".,rn.t. opue('IWanle muryc,,,,, 
Tr.ncm llk Bllrtus. •• ..:enol( .. lI. I.nuo 
S,ymańsldrp:o. ..Don Juan. " n~JrtcJ\ 
Jut mleszk.ńcy KrOftla, s~unow. 
I J",ta. 

• • 
w .. ",nth knnkl1'lIU .. Wleł b!!tej te.. 

tru" "'e w_La.<,h »<'wLalu ;.n"'I~ .... ~ lcl ~łI'o 
O<\I~w. S ... lO:le . 8tbw,kn I WYSOCk, lor· 
... lI n!z ..... ano P!ftaln!o l'ill.!:k;uola 7 ~ kl~ 
rami P.1ń slwowU:<> Teatru Im. ...... SI ... 
m.n/<ow"' : Jćretem J'chowiczem. Ta
d.uszem Curnowsklm. Zdltl5lawcm SI_ 
I<"rl, or. z 'C>e,,('gral cm lelo tc.tru -
Jcnym 8 , ymAflt kl",. 

Omówili .ml ~ uC'%elln lkam[ .rpotk.1I 
praet: lelHru t.n .... (!<10'0v".o nra~ uddelUl 
mleJttowym ~j)DIom konl\1l1acJI. 

• • • 
I bm ... Demu SztukI .. !buzowl. 

odbylo tle "POtkani. klt-TownlC't .... BIl>
.a Wyst.w A.ly~lv\cZn,.ch erat Prled_ 
-st/Owlcl .. U ln.~tYlucJ ołwl.lowych, poł_ 
.... ltcOrM! OfI\ówl~nlu PI"t~d S!f:WlI~, zmle_ 
r~'J"ł7~h dll ".."u\IIryuejl IIlh1l11 ..... ród 
mlad" ... ot)· ",kolneJ. 

• • • 
w Mureum Okr'!lft>wym w R1U'1'nw1e 

ff''',n8 le-t ... ·)'~ltw~ nn.: .. K('Otr>ryl I 
kultura ludl)WI d ... 'n., WIli 'W pnewor
lik!em'· . 

7,lIrom .. rt ~""... n' wystnwle ,,-k~nnaly 
... wynikiem fl .""p r"....·lId lony~h J'l1'UłZ 
0171111 <"I IH'~rMlt,n, Mu"eum I MI/den
tów vfl lwt r'yl ctu Warn. w.kleIO, ... 
lN5 r. boId.1I na Iym \e.8n"'. 

• ukc"y. Je(o "Antyfony" ur.yskaly 
II lok.te na Mledr.ynarodowej Try
buni!! Kornpozytor6 ... • pUl' UNESCO 
w 1963 r .. a balet "POSlICi cr.arnokll~ż. 
nika" otrl'Y'mal w ub. roku l naaro. 
dę n. konkursla kL Monaco. DodaJ 
m y jen U!!, łII xn'Jduj"c:a .Ie jut 
InICI r. kolei luem na afiszu Opery 
S!q.kl!!j oper. "Cyrano de Berae· 
uc" zOItalII!! ",,..tawlon. · na acenie 
wlleńskleJ· 

Z okar.J1 OIutnle,lo po ..... :t:ne.:o lUk
ee.u pytamy R. Twudowskle.:o o 
szczeg6ły dotyCUłce n.grodlloneJ kom
pozycJi. a t.kie o dalszo jello olany 
tw6r cze. 

Muzeum Gaug uina 
ha T a hiti 

- ,,sonet]''' na t chóry I tenor do 
oryglnalnycb lek,t6w Pet-r. rkl stano
.... 1111 1 ~ę6!!; "Tryptyku Ilorenckleao" 
- m6wl kompozytor. n ueJć 
.. TryptykU" n.pINłe~ lIa orkl"trę 
kameralnIII, • dalu]' elu powluje '" 
malm umyjl. j . ko _nntonla. POUl 
tym .Iuam alę b]'ł! w ierny przewa
iaj llcemu 'III' molm dorobku utuDko
.1, t j . m ur.yce scelllczneJ. Nled.w no 
ukoócr.ylem misterium w t aklaeh t 
epilogiem pl "Tra,red1Ja . Ibo rzecz 
o Janie I Herodzie". Widowbko to. 
utrzym.ne ,. .blu plebeJskim, apftr
te jm na m ropol.klm dumacle Ja
kub. Gaw.towle. (XVI w.). Duill .. -
t,.,f.kcJę wpr. wU. mi oroPQzyc:Ja dy
rektora Opery t.ódzkle j dr Zy(mulIU 

Na lOy!pie Tahiti, 17dzie prze:
d lugie lato mieszkol t tworO:l/1 Paul 
C:ouguln, Olwllrto m~eum jeDo 
imienia. Muzeum majdu;e si, Ul 
miejlcowolci Paneori, o JO mil od 
.toliCll TahitH - Papeete. C:!teru 
pawilon" muzeum "q malowniczo 
ro:-Io/cowol\e w paLmowym. gaju nad 
brzegiem lagunIl f z wldo/ciłł1l\ no 
g6rę Tarawao. M ie;!C'e ro ilIwo 
pr zVJ,lomina Uo trleiu tohltllń.sklch 
pejzaży ortl/lly. Warto tu dodał!, fe 
nie Opadli I zamienklwal zmor/y o
IItatnio pt"arz angielski Sommer,et 
Maugham \D okrerie. udu pUol .ulq 
powielć o C:auguinie .. Kriętuc ł 
mied..'io,/c". 

Najd::fwniejue 1en jednak to, ie 

10 muzellm po.ftoięconym Gol/gulno
wi, n ie ma jego plócien. Zna jdują 
rię tu r/;kopl' " ort ll.rlll, jcgo /core
'PO'IdencJa i ksią-tkl. ubrania ł me
ble, wreszcie prlyborll malor,kle. 
Tlllko zami4.tt orygjno~nllch prar 
f7l.lltrza nil i c'iaTlach 10";::'1 reDroou
du/cc}e jego d:-ieł. 

Jllk wiadomo, Oa\l.l7IIlIt pozona 
Wił po .obie 638 plÓC'ien. 4], z nich 
znajduje lit' w r(kllrh prUWIl.,nlleh 
kolekCJonerów. Pozostole !q ro:-pTo, 
łlone po mu~ellch Ul pr~elZlo 10 
krajaCh. Tlltko dla Polinel"ji, która 
stolo nę natchnieniem dla Uli,k· 
,zolet dzid wlelk!ago Qrl!ls'V, za
brakło notoe, jedvnega oryoinalne· 
ao .. OaUQuino..... (Kt _PAP) 
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